
WIELKIE DNI OLIMPJADY
Nowe punkty zdobywają dla Polski Lange i Błażyca. Sukcesy Warty w Niemczech

Ubiegły tydzień zapisał w dzie
jach lotnictwa polskiego chlubną 
kartę.

Dwa wielkie rajdy długodystan
sowe: Warszawa — Bagdad i lot 
przez Atlantyk.

- Lps chciał, że obie te wyprawy 
Nawiodły, że obie zakończyły - się 
katastrofą, jedna — „cappotagem“ 
na lotnisku bagdadzkiemT tragicz
ną śmiercią obserwatora por. Sza- 
łąs.a,; druga —' opadnięciem samo
lotu na wzburzone ’ fale “ Atlantyku, 
skutkiem defektu w motorze.

Mimo to, wyniki osiągnięte przez 
jędną i drugą ekspedycję, okrywają 
sławą lotnictwo polskie.

Dnia- 30 lipca startują z lotniska 
Wojskowego w Dęblinie dwaj zna- 
koraici lotnicy polscy Kalina i Sza- 
łas do lotu okrężnego Dęblin — Ba
gdad —.Kair — Warszawa. Towa
rzyszy im sierż. Stefan Kłośinek.

Leęą na-trzymotorowym jedno
płatowcu „Fokkeirze zaopatrzo
nym, w 220-konne silniki .Wrighta. 
. Trasa lotit wynosi 8.000 kilome
trów i biegnie nad morzami i pu
styniami, gdzie wrazie wypadku 
bohaterskim lotnikom grozi śmierć.

Gałą drogę lotnicy zamierzają 
przebyć w dwa i pół dnia.

Pierwszy etap wynoszący 3.200 
Kilometrów z Dęblina przez Con- 
stancę, morze Czarne, Angorę i A- 
danę do Bagdadu miał się odbyć w 
20-cia godzin lotu.

W .Bagdadzie krótki, parogodzin
ny, odpoczynek, rewizja’ motorów i 
start do drugiego etapu długości 
1800, ponad pustynią arabską — do 
Kairu.

W Kairze nocleg i następnego 
dnia o świcie trzeci i ostatni etap 
rajdu Kair— Warszawa ponad 
morzem Śródziemnem i półwys-

Dwa gigantyczne raidy lotników polskich
pem Bałkańskim, długości 3.000' 
kim.

Pierwszy etap udaje sie znakó- 
micie. Fokker leci dokładnie wyty-

czoną na mapie drogą, nie zbacza 
z niej ani . o kilometr. Wszystkie 
wyliczenia . porucznika Szałasa 
sprawdzają sięjaknajściślej.

Lecz oto na samem - lotnisku 
bagdadzkiem następuje katastrofa. 
Przy lądowaniu ■ Fokker. zaczepia 
podwoziem o wał, którego pilot
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nie dostrzegł i wali sie na ziemię. 
Porucznik Szałas uderza skronią o 
kant stołu i zabija sie na miejscu.

Nie przebrzmiały jeszcze echa 
świetnego rajdu poruczników Ka
liny i Szałasa, a już świat lotniczy, 
elektryzuje nowa wiadomość: 
■ — Majorowie Idzikowski • i Ku
bala wystartowali do lotu przez 
Atlantyk.

Wylecieli w piątek dn. 3 sierpnia 
o godzinie 5 rn. 41 rano z lotniska 
le Bourgct pod Paryżem.

Aparat ich to wielki dwupłato
wiec Amyot, zbudowany specjał - 
nie do lotu transatlantyckiego, zao
patrzony w 650-konny silnik Lor- 
raine - Dietrich;

Kolos ten zabrał ze sobą zapas 
7.200 kg. benzyny, wystarczający 
na 45 godzin lotu.

Pełni nadziei lecą majorowie I- 
dzikowski i Kubala nad szare falc 
Atlantyku.

Wszystko idzie jaknajlepiej. A- 
lc w połowie drogi, pęka rurka do
prowadzająca' /oliwo do motoru. 
Trzeba .wracać^ O: sto kilometrów 
od /brzegu .europejskiego i samolot 
opada na fale.

Lotników ratuje niemiecki paro
wiec. „Samos" i odwozi,ićh do O- 
porto. Samolot wyciągnięto, z mo
rza i przyholowano do portu.

Mirno nieudania się próby sfor
sowania Atlantyku w swym trzy- 
dziestoośmiogodzinnym locie nad 
wzburzonemi falami Atlantyku, 
zdani tylko na .własna si|y, lotnicy 
polscy pokazali "światu tężyznę’ ji 
hart godny najświetniejszych trdi 
dycyj narodu polskiego. '

HOUSER (USA)

SUKCESY MIĘDZYNARODOWE SPORTU POLSKIEGO
Błażyca (waga lekka) zdobył dla 

Polski jedyny punkt w zapaśnictwie. 
W pierwszej rundzie Błażyca prze
grał do Tayariego (Turcja) by wy
grać potem dwa następne spotkania z 
Barbierini (Argentyna) i Petersenem 
(Szwecja). W ostatniej walce spotkał 
się Błażyca ze Sperlingem (N emcy), 
który zwyciężył Polaka brutalnym 
chwytem, wykręcając lnu rękę już 
poza obrębem ringu. W ogólnej kla
syfikacji Błażyca zajął w swej kate
gorii 6-te miejsce.

Lange zajął dla Polski szóste miej
sce w biegu 1000 mtr. ze. startu z«-

niiędzybiegw. przyczeinl ewentualna 
druga porażką powoduje odpadu ęcie 
osddy.' Czwórka wćhotlizi do ćwierćfi
nałów. ■ ' ■■ '

Koszutski, startujący • w - sera tchu 
dzielnie bronił barw 'Polski. W przed- 
hiegu Koszutski • trafił,, na '.Massenheo- 
veha’(łiokmdja) i przegrał do u ego o 
koto. W repechageu Koszutskj zwy
ciężył łatwo • TJminela (Irtandja) w 
czasto 12,8'sek.. zaś w finale repe
chageu . Koszutski 'wygrywa ■ bieg . po

bardzo, ładncj • walcie od . Malyiassiogo 
(Afgjenityna) ż Cosen&a' (Anglja)7 i "Kna- 
betihausiaC(SzwMjćiarja).. • Koszutski,.’ o- 
siągnął, czas 12,2. sęk.,. dotycłicząs je
szcze. przez - n kogo ' nie' powtórzony,, a 
stanowiący no wy, rekord r polski. • .W 
ćwierćfinale , scratclm-Koiszutiśki zmę
czony walką przegrywa o-długość ma- 
sizyny’ dó Falck-Hiainsena ■ (Damja),; 
najpoiytażiiiejszego. .kandydata do' 
pierwszej nagrody. >

- Na -kongresie Elsy delegacja Polski

Jąn Wielowieyski

uzyskała. wytfaŁnc iwlzmoctreinie swe
go ^tanowilśika. Z najbardziej nas in
teresujących \ faktów podkreślić nale
ży,' iż organizację '. mistrzostw- Europy 
w-r. 1929 uchwałono powierzyć Pol
sce, dalej' utworzono • nowy urząd II 
vicepreaesu i obrano na ta miejsce inż. 
A' Lotka, wreszcie udhwalóno wniosek 
.polski .ustalający,, iż zmiany w prze
pisach regatowych wprowadzać mo
żna tylko' raz na cztery lataj i to w 
noku po olimpijskim. . -

Wszystkie ’ trzy wołoski Polski zo
stały węc uchwalone.

Na Olimpiadzie Szachowej Polska u- 
zyskała dwa . bardzo.po ważne sukce
sy. • W turnieju 'iJidywddti&toyiin Prze
piórka zdobył drugie miejsce, zdoby
wając-11 pkt. na, 15 możliwych do o- 
siągnięcia.- Zwycięzcą • został Euwe 
(Holaindja) .—. 122 pkt. W turnieju dru- 
żynowym pierwsze, miejsce .zdobyły 
Węgry (44 pkL imi' 64 możliwych), 
drugo .— USA, (39½ .pkt.), 'trzecie — 
Polska ' 37 pkt..‘ - )V' tumlejtb brało u- 
dział . 17 . państw.1. Zauważyć. należy, 
że miejsca w •szachach 1'ntó- zaliczają 
się' do ogólnej punktacji olimpijskiej. I

trzymanego. na czas,

Anglji o trzy czwarte długości. Ósem-7-łiJisi.n U4.y ^Wdliv U1UjKU?»WI. USCIll" 
’ka będzie startować w poniedziałek w LUNDQUIST (SZWECJA)

osiągając wynk

DEBJUT OLIMPIJSKI KILOSÓWNY
w przedbiegu na 800 nur, był niezwykle udany. Przyszła o parę metrów 
pa finalistkami Japonką Ultomi i Niemką Radke w. czasie 2:23, .

NAJLEPSI PLOTKARZE ŚWIATA
Po finale biegu ua 110 i»tr„ Od lewe] AMuson i StiMi BcL Afryikh 

<llk Qaby 1 Amerykanki Dyo, /'

_ WALKA RITOLA - NURMI
Dwu gigantów długich dystansów, którzy ciągle jeszcze sta-uow/ą Masę dla 
siebie f mogą być gwycieźaińl, jedeu przez drugiego»

1:18 sek. Zwyciężył w tej konkuren
cji doskonały Duńczyk Falck-Hansen 
w czasie 1:14.4 sek. Startowało 16-tu 
•zawodników.

W wioślarstwie czwórka ze. sterni
kiem zwyciężyła w przedbiegu osadę 
japońską o p ęć długości, a w dalszych 
biegach pokonała osadę francuską. 
Ósemka w przedbiegu uporała się z 
Holandją. mistrzem Europy z 1926 r., 
a w dalszych biegach przegrała do
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Pogodny dzień 2 sierpnia rozpoczy
nają serie eliminacyjne 400 m. r'_ 
sk.ch. w których występujemy naj
liczniej. bo w komplecie 4-ch zawod-

O sztandar na maszcie olimpijskim
trików

Przedbiegi 400 mtr.
J-sza serja. Weiss trafia na bardzo 

równą I silną konkurencję, idzie ze 
startu wspaniale i walczy bohater- 

• sko osągając czas około 50.6 — do

ozy-1 1) Larva — Finlandja 3:53.2 — re
pla- kord olimpijski Nurmiego pobity o 
naj- 6,4 sek.i 2) Ladoumegue — Fr. o pa

rę metrów. 3) Purje — Finl., 4) Wth
mann — Niemcy, 5) Eliis — Anglja, 6) 
Martin — Szwaicarja.

800 m. pań — Finał.
O Ile przedbiegi na 800 m. odbyły

się bez wypadków o tyle finał, po

5iJ 8 sek.; a więc najlepszy swój wy- 
n:k_w życiu, co sie polskim olimpij
czykom rzadko zdarza

D Philipps — U A 49,4. 2) Dupmt— 
Fr„ 3) Van der Bcrge — Hol., 4) 
Weiss, 5) Viilascnor — Meksyk.

2-ga serja. 1) Snider — USA 50 4, 
2) Prinsen — Bel.

3-c'a serja. Kostrzewski rusza do
brze przez 20: ni trzyma się z inny
mi. Na proste' ciaje s ę Kostrzewski 
minąć VykoupTcwi i z tą chwilą re-

którym zawodniczki pokotem kładły 
się na mecie 'wykazał do jak ego stop 
nia konkurencja ta jest dla kobiet n t- 
wlaściwa

Hitomi wylosowała wewnętrzny 
tor. Obok niej staje Kilosówna. Na

może formie skończyła bieg Kiłosów- 
na.

Po chwili rozlegają się dżwfęffai or
kiestry „Deutschland. Deutschland 
tiber alles in der Welt“. Chór k:llku 
tysięcy ludzi śpiewających w skup te
mu hymn na uczczenie pierwszego o- 
limpijsk ego lekkoatletycznego zwycię
stwa Niemiec jest naprawdę imponują
cy.

zyciiuie z w. lk. dochodząc _____  
kłem do mety. A szkoda — bo takie

rru chei-

wyeofanie s.ę mgdy nie robi dobrego 
wrażenia

1) Edwards — Kanada 49.8. 2) Kro
toff — Pr.. 3) Vykoupil — Czech.. 4) 
Kos trze wsk..

4-ta seria Żubra z niewiadomych 
przyczyn odłożona jest na koniec

5-ta serja: 1) Buchner — Niemcy 
50.6. 2) Himgerwerf — Hol.

5-ta seria: 1) Barbutti — USA 49.8, 
2) Laran-— Irlandja^ 3) Lungreen — 
Danja

7~ma seria: 1) Storz — Niemcy 
50.6, 2) Bross — Hol. bez wysiłku

S-ma serja. 1) Bali — Kan. 55.S. 2) 
Le;gh-Wrod — Anglja o pierś.

9-ta seria: 1) Moraiła — Meksyk 
60.0 (!). 2) Hall - Indje. Do takiej 
serii trę mngl śmy trafć!

IO-ta seria: Barsi — Węgry 55.6, 2) 
J tur be — Meksyk.

U-ta seria. Startuje 3. Bimfakow- 
ski trafia na Amerykanina I Kanadyj
czyka Do ostatn ego wirażu idzie 
równo z nimi. Na prostej bez trudno
ści uciekają mu. Biniakowski iednak 
walczy do upadłego, osiągając dosko
nały czas 50.6 sek.

1) Tierney — USA 49.8, 2) Wilson— 
Kanada. 3) Biniakowski.

12-ta s-eria: 1) Feger — Fr 51.4 2) 
■ Green — Angl.

13-ta
50.2. 2) 

14-ta
50.6, 2) 

15-ta
50 0 2)

16- ta

serja: 1) Ge'ss,ler — Austrja 
Pawlen — Hol.
serja; 1) Neumanin — Niemcy 
Macbeth — Kan.
seria: 1) Schmidt — Niemcy 
Jackson — Francja.
seria. Zuber walczjr tylko z 

Czechem Bartlem. Jednak na 20 m. 
przed metą mija go ieszcze Belg L an
ge nraedr. Czas Żubra 52.5. znacznie 
słabszy, niż w kraju.

Wynik: 1) Rmkel — Anglja 50.2. 2) 
Bard — Czech.. 3) Langenraedt — 
Belgia, 4) Zuber.

skrajnym miejscu Amerykanka Mac 
, Donald, która parokrotnie nerwowo ro- 

b. znak krzyża Jeden faise-start. O-. 
. góline Zdenerwowanie Jedna H tomi 

jest spokojna i absolutnie opanowana.
Strzał. Hitom! z urzędu jako bieg 

nąca po bandzie, zrywa i prowadzi. 
Tempo jest wprost zdumiewające. Ki- 
losówna znów dobrze rob.i że nie da- 
je go sobie narzuć ć i trzyma się koń 
ca. Jeszcze na 150 m. jest przedostat 
nia. Przy 2Oo in. przybl ża się do 
środka plutonu. Po okrążeniu H.tomi 
zwalnia, a b. rekordzistka Gentzel obej 
mnie prowadzenie. Czas na 400 m. 
1:03! ■

Na 300 m. przed metą. Niemka Ve- 
wer. kompletu'e wyczerpana, zostajc 
w tyle, Kilosówna mija ją. Niemka 
schodzi z bieżni.

Tymczasem Hitomi, która była już 
na czwartem miejscu, rozpoczyna im
ponujący, prawdziwie męski finisz. 
M ja na ostatnim wirażu Szwedkę i 
na prostej atakuję Niemkę Radke bę
dąc już bliską zwycięstwa.

Niemką jednak dobywa resztek sił. 
Zaczyna się walka niemniej może e- 
inocjonująca jak bój Laryy z Ladoti- 
meguem Hitomf zbliża się za każ
dym krokiem— ale jest już zapóźno 
Gdyby meta była o 10 metrów dalej— 
zwycięstwo Japonki byłoby pewne.

Z walkii tej musial też wyjść nie
wiarygodny czas: 2:16.8! O 7 sekund 
lepiej od rekordu świata!

Wynik 1) L. Radke — Niemcy, 2) 
Hitomi — Japonja o parę metrów, 3) 
Gentzel — Szwecja, 4) Thompson — 
Kanada, 5) Rozenfeld — Kanada o 
pierś za poprzednią. 6) Mc. Donald — 
U.S.A., 7) Doilinge — N emcy. 8) Kilo-I 
sówna — czas 2:33.6

Obie Kanadyjki i Amerykanka wa
lą się na mecie jak kłody Niemki też 
zupełnie wyczerpane. W najlepszej

Trójskok
Zawodnicy skaczą jak zwykle w 2 

seriach. 1 seria. Trzy czołowe m ej- 
sca zajmują: Oda — Japonia skokiem 
15.21 m„ 2) Tuulos — Finl. 14.73 m_, 
3) Tulikwra — Finl 14.70, 

.- II serja. I tu zwycięża Japończyk 
— Namba: 15.01 m... 2) Casey — 
USA. 14 93 m„ 3) Jfirwinen — Fin
landja 14.65 m„

Skoki finałowe, które były również 
szczelnie zasłonięte przed okiem w- 
downi jak seryjne, przyniosły wyni
ki: 1) Oda — Japonja .15.21- m„ 2) Ca
sey — USA 15 17 m„ 3) Tuulos — 
Finl., 15.11 m„ 4) Nambu — Jap. 15 01 
m.. 5) Tul koura — Fml., 14.17 ni. 6) 
Jarvinen, — Finl. 14.65 m„

Po raz p^rwszy w Igrzyskach po
wiewa na wielkim maszcie biały 
sztandar z czerwonem słońcem a or
kiestra cicho i nieśni ato odgrywa 
wschodnią monotonną melodję.

Cwierćf aaly 400 m.
1-szy ćwierćf.nał: 1) Philippps — 

U S.A., 49,6 m., 2) Krotoff — Francja, 
3) Green — Anglja.

2-gi ćwierćf.nał: 1) Barbutti—U.S.A, 
48,8, 2) Wilson — Kanada. 3) Neumann 
— Niemcy.

3-ci ćwierćfinał: 1) Bali — Kanada 
49,2. 2) o pierś Feger — Francja, 3) 
Snider — U S.A.,

4-ty ćwierćfinał: 1) Storz — Niem
cy 49,4, 2) R nkel — W. Bryt., 3) Jack 
son — Francja, czas 51.0

5-ty ćwierćfinał: 1) Edwards — Ka
nada 49.2, 2) Broos — Hol. 3) Bartl 
— Czechoslow..

6-ty ćwierćfinał:- 1) Bfichner—Nlem 
¢^48,6(1). «2) BarsJ Węgry, 3)
Leighwood — Anglja. >

W międzyczasie megafon hurtem od 
rabla „ceremonos protocoiairesU za 
walkę grecko-rzymską! Raz' po raz 
w ndują Się do góry sztandary, prze
ważnie fińskie, i odgrywane są hym
ny. ......

Oszczep
Serja 1-sza. Rzuty ponad 60 m na

leżą do rzadkości. Czołowe miejsca 
zajmiują: Llndqu!st — Szwecja 66 60 
m.. Meimeł — Estonia — 61.46 i Sto- 
schedk — Niemcy — 6L46.

Seria 2-ga. Zawodzi w całei pełni
b. rekordzista świata Gunnar 
slrbm. który nie osiąga 60 m.

Uind- 
Trzy

Aiitoeraf Konopackie) d!a Czytelników „Przeglądu Snnrtowegn"

i^Uuxu

miejsca zajmują: Szepes — Węgry i 
65.26 m, Lay — N. Zelandia 6289 m.. 
i Lamppe — Fiud 61.45.

Serja 3-cia: 1) Sinde — Norwegia 
63.97, 2) Liettu — Finl. 63.86, 33) Sager 
— U.S.A. 60.46

Serja 4-ta: 1) Schlokat — Niemcy 
63.40 m„ 2) Pontilia — Finl, 63.20. 3) 
Pilling — Kanada 59.16.

Do finału wschodzą: Limdąuist. Sze
pes Schlokat, Sunde, Liettu i Pentilla

Rzuiy finałowe odbywają się już po 
ukończeniu biegów. Megafon ogłasza 
po kole: „cereinonies protocolaires" 
za konkursy sztuki

Przychodzi kolej na literaturę liry
czną. Słyszymy coś co brZmi jak: 
„Vercypsiky1' — Polognć- | 'zjiów' po 
ra.z< diruiri w wielkim stadjonie powie
wa sztandar biało czerwony tprzy 
dźwiękach mazurka Dąbrpwsk ego

‘W finale żaden z. zawodników nie 
poprawia swego wyniku. 2 wspaniale 
rzuty,■ ponad 65 m„ niestety przekro- 

■czoiric, mają Pentillii i Sunde. •
Klęska rekordmana świata PentllN. 

który pod o brie jak i wszyscy Finno- 
wie. ma idealne wprost przejścia od 
rozbiegu do wyrzut, przy którem nie 
traci nic z szybkości.

Wyniik: 1) Lindąulst — Szwecja 66 
m; 60 — mistrz ol mptjsiki; 2 Szepes 
— Węgry 65.25 3) Sunde — Norwe
gia. 63.97. m„ Liettu —.Fnł. 63.86 m 
5) Schlokat — Niemcy 63.40. 6) Pem- 
tiłlii — Finlandia 63.20 mtr.

Dzieslęciobój
Konkurencje diziesięciioboju odbywa

ły się na stadionie głównie przed po-
’ łuditem i to było przyczyną, że tyl

ko nte1 w lelka liczba widzów, i spra- 
' wozdawców była; ich świadkden,. A 

szkoda, gdyż wśród 33 startujących 
-uczestników znaleźli sie tacy, którzy 
każdy niemal punkt programu „załat
wiali1 jeżeli me po rnistrżpwsiku, to 
przynajmniej z dużą dozą znajomości 
rzeczy.

I Z przyjemnością też śledziłem prze
bieg pierwszego dnia tej zmiennej c ą- 
gle walki najwr zechstronmejszych lek 

;koatletów świata. Ciekawość moja 
’ podniecona była oczywiście startem 
; Cejzlika w tej stawce
1 W chwili gdy piszę te słowa wal- 
l ka doszła do półmetka to znaczy od
było się pięć pierwszych konkurencji. 

iOto jak układała się lista sześciu 
pierwszych prowadzących:

Świetne zwycięstwo Legji nad LF. C
Finał 1500 m.

Wśród dość monotonnego programu 
czwartkowego finał 1500 m byl naj
żywszą atrakcją. Tutaj już skończyła 
się skala talentów Anglików |l Ame
rykan; pazury pokazują Fimtowie.

,1-sze okrążenie idą wszyscy fina
liści w bardzo zwartej grupie, pro- 
wadizonei ostro przez Purjego. Po 
trzeciem okrążeniu dzwonek i kto 
chce wygrać — musi się spieszyć. Na 
wirażu Ladoumegue rozpoczyna fi
nisz. Na prostej Francuz minął Purje
go. zmęczonego stałem prowadzeniem 
i ostatnim wysiłkiem szedł pewny do 
zwycięstwa.

Wszyscy szykowali się już do wy- 
sbiehan a Marsyljanki. gdy tymcza
sem najlepszy taktyk. Larva mnąl 
Punego. doszedł Ladoumeguea I w do 
brei względnie formie minął celownik

Niedzielne spotkanie wojskowych z 
gośćmi katowickiemi zaliczyć należy 
do najlepszych meczów tegorocznego 
sezonu piłkarksiego w stolicy Szybkość, 
ambicja, technika, wiadomości taktycz
ne, gra ciałem — wszystkie te walory 
dobrego piłkarza .zostały puszczone Qr 
bustronnie w ruch, aby rozstrzygnąć 
walkę na swoją korzyść, I przyznać ną- 
leży że po zważeniu tego bogatego ka
pitału sportowego na szalach możliwie 
obiektywnego sądu, bardzo skromną 
nadwyżkę zapisać trzeba jednak na 
konto Legji.

Mecz z I.F.C, byl dla wojskowych 
zawodami rehabilitacyjnem1. Po serji 
spotkań mdłych, w których zamiast 
młodych, głodnych piłki i wysiłku fizy
cznego graczy, po boisku włóczyło się 
leniwie kilkunastu zblazowanych „mi
strzów", _ Lcgja w niedzielę pokazała 
grę, z której wiał duch walki prawdzi
wych sportowców.

Pozostałe do rozwiązania pj^anle:

PiąteK, sobota i niedziela
w stadjonie olimpijskim

czy cechy wspomniane nie mają swego 
źródła w podnieceniu nerwowem walką 
z groźnym moralnym liderem Ldgi i 
czy znów w przeciętnym meczu, kiedy 
zamiast paru tysięcy rozgorączkowa
nych widzów, na trybunach zjawi się 
coniedzieiną porcja nałogowców me
czowych. w;Legll'nle odezwie rię Jej 
stała choroba—anetjjja woli zwycięstwa 
i snujący się po boisku spleen piłkar
ski.

Goście katowiccy, w spotkaniu nie- 
dzielnem dowiedli raz ieszcze że są dru 
żyną naprawdę pietwszorzedną. Co 
rzucało się u nich przedewszystkiem w 
oczy, to spokój i opanowanie nerwowe. 
Z drużyny tej promieniuje wprost cha
rakterystyczna cecha pracy niemiec
kiej. Streścić ją możemy w zdań u: do 
bra robota musi prędzej czy później 
wydać pożądany rezultat. To feż do 
gwizdka końcowego cały zespół pracu
je jak świetnie zmontowana maszyna, 
wszyscy są na stanowiskach, każdy da- 
je z siebie wszystko czego sie nauczył 
na wielu wielu treningach.

Co innego że w grze te] nie wyczu
wa się jakiejś romantyczne! improwiza
cji Janków Lothów czy Wacków Ku- 
charów. Nie — żaden z graczy tych nie 
gra nad siły — każdy wie o tern że to

nie ostatni mecz w jego życiu, że bę
dzie pracował na boisku Jeszcze w cią
gu wielu tygodni i miesięcy.

Serję siedmiu bramek dnia rozpoczął 
bodaj czy nie najpożyteczniejszy gracz 
napadu Legji jej prawoskrzydlowy 
Wtftói.ewski. który przerzucił: dowcipnie 

'mutfigo Spalka zastępującego nie ’ bez 
powodzenia w .bramce Górlitza. Punkt 
rewanżowy jest dziełem paru chwil — 
centrę Joszkego kieruje do siatki Legji 
Gbrlltz II. Po raz drag' prowadzenie 
zdobywa również Wy r i<»wski z ostre
go strzału po podaniu Nawrota. Odpo
wiedzią na to Jest bramka uzyskana 
przez szybkiego weterana katowićzan 
Machinka.

Atak gości pracuje coraz sprawniej, 
padawana piłka bez stoppingu na
da je-akcjom dużo szybkości, co wytwa
rza groźne sytuacje zwłaszcza wobec 
niepewnej gry Ziem1-’”-’

Górlitz I po błyskawiczne) akcji trój
ki środkowej zyskuje prowadzenie. Le
gia jednak potrafi się otrząsnąć z prze
wagi, przenosi akcje na pole I.F.C. i 
wyrównuje przez Łańke z karnego.

Po przerwie obok całego kunsztu pił
karskiego, przeci wnicy wprowadza ją do 
walki jeszcze jeden element — siłę fi-

zyczną. Zaczyna się walka na ostre— 
żywioł Nawrota, który nie pomija do
słownie żadnej okazji aby nie „przeje
chać się" po piszczel' przeciwnika. A 
że robi to dyskretno przy piłce, hub 
kiedy sędzia nie widzi. ka’y spadają 
wyłącznie ną wyprowadzonych z rpiy-;. 
nowagi odwetowców. . . '/i ''.'.;."

W rezultacie boisko onjszcza zupiet?, 
nie kto Inny — Szalet i jago vis - a vls 
z pomocy gości, których akcje napast
nicze po przerwie traci na mocy. Zwy
cięski punkt dnia Jest dzieleni pięknej 
centry Ciszewskiego i niezawodnej 
główki Nawrota.

Sędzia p. Piotrowski z Łodzi popeł
nił parę omyłek; ktoby ich zresztą nie 
zrobił wobec ordynarnych krzyków le
cących na boisko zarówno z galerjl jak 
z trybun. Już czas aby nieprzytomnych, 
a nie znających się gruntownie na'prze
pisach i roli sędziego krzykaczów usu
wała z widowni policja i porządkowi 
klubu organizującego zawody.

Po 160 mtr. ł skoku wdał: 1) Vilmen 
(Afr.) — 1721.05, 2) Jarvinen (Kn.) — 
1678.35, 3) Meier (Szw.) — 1°¾101 
Janson (Sziw.) — ^.f5' . 5) ^on on 
(Am ) 1614.65, 6) Tok» (Jap.) — lo9(19O.

100 mtr., wda! i kula: Jarvinen (Fin) 
— 2508.30 2) Janson (S'zw) — -4o0.8o, 
3) Stevart (Am) — 2384.65 4) rjola 
(Fin) 2375.80, 5) Merer W- 
2316.65, 6) Wessely (Austr) 227180.

100 mtr., wdał, wwyż, kula I 40 mtr.
1) Janson (Szw.) — ■D78-®5 
nen (F n) - 4136.03, 3) Stevart (Am) 
— 4127.69. 4) Irjola (FmJ_— 4103-80, 
5) Doherty (Am.) — 3845.o7, 6) Wcs- 
seiy (Austr) — 3800 45.

Jak widać z niej już po 3 punkracit 
prowadzenie objęty narody skand.v- 
n-awskie ' zdaje s:'ę nie wypuszczą go 
z rąk świetne miejsce zajmuje Au
striak Wessely. Najlepszy cza? seun 
i 400 mtr. mtał Jarvinen (11- i 5 „i, 
najgorszy — EtWenne (Belg, 13 sek t 
61,8). Rumun Osegezi skoczył wdał 
701 cm, podczas gdy Belg;jczyk os ag 
nął zaledwe 551 om. Klasą dla s-e- 
bie w rzucie kulą był Irióla z wyni
kiem 14 mtr. 11 cm. Na końcu zna
lazł się najlepszy skoczek Csegczt 
(645 cm ). Skok wwyż znalazł dwu 
rywali godnych siebie którzy uzyska
li po 187 cm.: Irjola ’ Stewart. Trzech 
zawodników przekroczyło zaledwie 
150 cm., wśród rich znany już „ma
ruder" Etienne. .

Nasz Cejzik nie uzyskał częściowo 
swych średnich wyników z kraju. Naj
lepiej po w'odio mu się w skoku, gdzrę 
osiągnął 170 om, potem w 400 mtr. 
53 sek. i rzucie kulą — 12 mtr. 11 cm. 
Natomast skok wdał (592 cm.) i bieg 
100 mtr. (12,2 sek) zaszkodziły nut 
zdecydowanie w klasyfikacji i odebra
ły zdaje się szanse na zakwalifikowa
nie się do pierwszej dwunastki zawod
ników. s.^;

W drugim dniu dziesięcioboju Cejzik 
osiągnął na 110 pl'0'tk: 18,4, w rzucie 
dyskiem 39,43 (trzeei za Irjolą i Ste
wardem), w tyczce 290. Mistrzem 
Olimpiady został Iriola. Cejzik koń
czył na dwudziestym miejscu.

Sztafeta 4x400 m.
1. serja. Startuje Polska w godnem 

towarzystwie Kanady. Stanów Zjedno
czonych i Węgier. Od pierwszej zmia
ny prowadzi Ameryka przed Kanadą.' 
Na trzeciem miejscu idą Węgry przez- 
Gerotgo, który ucieka Vefnsowi o ja
kie 7 m. Belgowie konsekwentnie od 
startu dio mety 'ostatni

Na drugiej zmianie w czole nic się 
nie zmien a, natomiast Malanowski od- 
drabla około 2 m. na Magdiesta Przy
chodzi trzecia zmiana. Biidakowskl 

dostaje pałkę za Szala yem o 6 m. Za- 
rywa wspaniałym spurtem I w oczach. 
zbl ża się do Węgra, z którym zrów- . 
nuje się po jakich 200 m. Niestety.'- 
jednak chciał go dogonić zbyt szybko 
i starczyło mu sił do końca biegu, Tb 
też Węgier zdołał znów odsunąć się • 
O 5 metrów. ?
! ‘ W ośtatnjęj zmianie 'Węgrów b'ega 
Bansl. ■ Kostrzewśki • biegnie -dóskbńa- • '• 
le i udaje mu sfę do 'bśtataićj'' pfbśtej ' 
utrzymać tę sarną odległość. Na fi
niszu jednak opada z sił I traci parę! 
metrów, kończąc o 7 — 8 mtr. za Wę- • 
grem.

Wynik: 1) USA — 3 m. 21.4, 2) Ka
nada, 3) Węgry, 4) Polska — 3:24.2, 
5) Belgja.

. Drużyna polskai, choć przegrała, 
zrobiła doskonałe wrażenie, gdyż wal-
czyfa bardzo ofiarnie, 
biegli bez wysiłku. Stąd 
la różnica między nam’ a 
m.). Belgowie przybyli 
100 mtr. za zwycięzcami.

Amerykanie 
też tak ma- 
nimi (ok. 25 
do mety, o

Trzy najbliższe dni
w stadjonie amsterdamskim

Półfinały biegu 400 mtr. I półfinał: 
1) Bali (Kanada) 48.6 sek. 2) Barbutti 
(USA). 3 Storz (Niemcy') II półfinał: 
1) Bucchner (Niemcy) 48,6 sek, 2) Phi- 
l.pps (USA), 3) Rinkel (Anglja).

kord olimp., 2) Nurmi (Finlandia) o 
100 mtr. w tyle, 3) Anderson (Fin
landja).

Fnal: 1) Barbutti (USA) 47,8 sek., 
2) Bail (Kanada). 3) Buechner (Niem
cy). 4) Rinkel (Anglja).

Fina! biegu 5000 mtr.
tym spurcie na ostatniej prostej wy
grywa Rtaiła (Finlandia) 14:38 sek., 
2) Nurmi (Finlandia) kilkanaście mtr.

Niedziela na Olimpiadzie rozpoczęta 
się maratonem, który dal. według wła 
snych depesz, następujące wyniki:

1) El Otiafi, Senegalczyk (Francja) 
n . 2:32:57 sek.. 2) Plasa (Chili). 3) Mart-
Po wspama-i telin (F inlandia). 4) Yamada (Japonja), 
prostej wy- 5) Rhv (USA) to 1m„i„ ?

za p erwszym. 3) Wide (Szwajcaria), 
4) Lcrmond (USA).

Przedbiegi sztafety 4x100 mtr. I

li mitiiiujdb 1/ 1 dilldUd ijupunjd/,
5) Rlay (USA). 6) Tsudo (Japonja), 7, 
Knokka (F hlandia), 8) Ellis (Anglia), 
9) Mlchelson (USA). 10) Brlcker (Ka
nada).

przedbieg: 1) Kanada 42.2 sek.. 2) An- 
itba. II przedb.eg:
sek, _’) Niemcy. III przedbieg: 
USA 41.2 sek., 2) Szwajcaria.

Fina! sztafety 4x|oo mtr.: 1) U.S.A, 
1 (Wyknff, Qtiitin. Bórah f Russel) 41 

c — I seK reK olimp, wyrównany, 2) Nlem- 
1) Francja 41,8 | cy. 3) Anglja, 4) Francja. 5) Szwaj-

1)

Przedblegi sztafety 4x100 mtr. pań. 
I przedbieg: I) Kanada - - ■
światowy. 2) Holandja, 
rrzedb-eg: 1) USA — 
Niemcy, 3) Włochy.

Przedbiegi 4x400 mtr.

40,6 sek., rek
3) Francja, II
49,3 sek., 2)

,, ............ . ...... II przedbieg:
1) N.emcy 3:30.8 sek., 2) Szwecja. III 
przedbieg: 1) Anglja, 2) Francja.

F.nal 3000 mtr. z przeszkodami: 1) 
Loukoła (Finlandja) 9:21.8 sek., re

carja, 6) kanada. USA rewanżuje się.
Finał sztafety 4x100 mtr. pań: 1) 

Kanada (Rosenfeld. Bell, Sm'tb 1 
Cook) 48,4 sek. rekord św’atowy pobi 
ty. 2) U.S.A., 3) Niemcy, 4) Francja, 
5) Holandia. 6) Włochy.

Skok wzwyż pań: 1) Catherwood 
(Kanada) 1,59 sek., oficjalny rekord 
świat., 2) Glsolf (Holandia) 1,56 mtr., 
3) AL Wiley (U.S.A.) 1.56 mtr. Miej
sca 2 i 3 rozstrzygnięto przez loso
wanie.

Czarni-Warszawianka 3:0
Ozami: Krasicki; Olejniczak, Chmie

lowski; Oaajt, Witkowski, Kosiński; 
Wiinnildkl, Kopeć IV, Nastula, Harasy
mowicz, Wronka.

Warszawianka: Domański: Wróblew
ski, Zwierz I: Hahn 1. Zwierz Ił, Hahn 
II; Hasselbusch, Korngold. Szenajch, 
Jung, Luxenburg.

Mecz ton był typowym przykładem 
tak często obserwowanego u Warsza
wianki załamania się psychicznego. 
Drużyna ta nie potrafi pracować bez 
realnego wyniffli cyfrowego — bramka 
zdobyta Jest dla niej niezbędnym wa
runkiem gry ambitne), bramka straco
na równa się załamaniu całej drużyny 
i klęsce najczęściej wysokocyfrowej.

Do 70-ej minuty warszawianie pracu
ją solidnie, grają dokładnie I nie bez 
myśli. Piłka przerzuca się z błyskawicz
ną szybkością po całem bolslou, a obie 
stromy nie wykorzystają wielu dogod
nych sytaacyj podbramkowych.

Tu jednak następuje punkt zwrotny 
meczu: po opuszczeniu boiska przez

kontuzjowanego w zderzeniu ze Zwie
rzem Nastulę, zastępujący go Winu ckl 
wykorzystuje błąd obrońcy i strzela 
pierwszy punkt dla gospodarzy. Po 3-ch 
minutach nieobecności Nastała pieczętu
je swój powrót bramką uzyskaną po 
przeboju. Ten sam gracz ustala na 5 
minut przed końcem ostateczny wynik 
dnia 3:0.

Najlepszym graczem ma boisku był 
ulubieniec Lwowa Domański, który 
nie popełnił ani Jednego b^du. a pu
ścił bramki naprawdę niemożliwe do o 
brony. Obrońcy twardzi ale surowi i 
bez stylu, pomoc przeciętna — niezła 
technicznie, w napadzie wyróżniał się 
tchórzostwem I marnowaniem sytaacyj 
bramkowych Konngold. antyteza bojo
wego I szybkiego Luxenburga.

U gospodarzy najlepsi debiutujący na 
pozycji obrońcy Chmielowski i kierow
nik nletylko napadu, ale całej drużyny 
— Nastula. Najsłabszą częścią drużyny 
była pomoc. Sędzia p. Rosenfeld z Biel
ska maogóf dobry, skrzywdził kilkakrot
nie Warszawiankę.

Wtorek, dn. 7 sierpnia: Szermierka
Wioślarstwo (godz 9 — 13, 14 — 18 

1 19 21): biegi pomiędzy zwycięzca
mi w trzecim i czwartym dniu regat 
(4 i 6 sierpnia). Cw erćfmały. Pol
skę w wioślarstwie reprezentują dwtie 
osady (czwórka i ósemka).

Boks (godz. 14 — 18 1 20 — 23): 
walki pierwszej randy we wszystkich 
kategoriach wag. Rano (godz. 9 —, 
12) odbędzie się ważeń e zawodników. 
Startuje 4 polskich zawodników.

Pływanie (godz. 10 — 12 i 14 — 
17): rano — 100 mtr. nawznak (przed
biegi) i mecz waitorpoto. Popołudniu 
— 200 mtr. st. klas, dla pań (przed
biegi) 200 mtr. st. klasycz. panów 
(finały), 400 mtr. st dow. (przedbiegi) 
i mecz watenpofo. Polska zawodnicz
ka Kajzerówna startuje

Kolarstwo (godz. 8 — 17): bieg szo 
sowiy indywidualny i drużynowy. Tra
sa olkoło '183 kim. Zawodnicy startują 
co 2 min.

Środa, dn. 8 sierpnia: Szermierka 
(godz. 9 — 18): spotkania zespołów 
na szpady. Pierwsza pula. Polska 
wystawia drużynę.

Wioślarstwo (godz. 9 — 13, 14 — 
18 i 19 — 21): biegi pomiędzy zwy-

CRACOVIA ZWYCIĘŻA ŚLĄSK 1:0.
Zawody powyższe trzymały dość licz

nie zebraną publiczność w stałem na
pięciu. Gra me stała na zbyt uwso- 
k:m poziomie, a tempo było powolne.

Drużyna gospodarzy poza grą ofiar- 
ną, wykazała znaczne braki. Słabo gra
ła obrona, której wykopy były nie
czyste. W ataku brakło zrozitmienla. a 
wszyscy napastnicy grali bez myśli 
przewodniej. Po za bramkarzem speł
nił swe zadanie bez zarzutu jedynie 
środkowy pomocnik Dębski.

Cracovia. która przyjechała bez Ka
łuży. nie pokazała nic nowego chociaż, 
przewyższała gospoda-zy pod każdym 
względem: grata jednak niezdecydowa
nie w linji ataku, a Myslak. Jako kie
rownik napadu okazał się bardzo sła
bym. Wyróżnili się w Cracovjl.Zastaw^ 
niak I w obronie. Seichter 1 Chruściń
ski w pomocy, oraz Wójcik w ataku. 
Bardzo słabo i niepewnie grał Zastaw- 
niak II.

Cracovia wygrała zasłużenie, a wy
nik meczu nawet w przybliżeniu nie. od-

Sukcesy Warty w Niemczech
WARTA — NORDEN - NORDWEST 

4:2 (2:2).
Da zawodów wystąpiła Warta bez 

Stalińsklego. Pierwszą bramkę w 8 im 
zdobywa prawy łącznik Niemców, 
Szerfke wyrównuje w 19 min., a w 27. 
min. podwyższa stan bramek do 2:1. 
Przed samą przerwą ustalają Niemcy 
wynik remisowy. Po zmianie poznań- 
czycy bezwzględnie górują 1 w 20 min. 
przez Radojewskiego uzyskują prowa-

dzenie, wreszcie w 23 min. Wojciechow
ski ustala wynik efektownym strzałem. 
Sędziował p. Schuster.

Warta — Wacker (Monachium) 2:2 
(1:0). Niemcy grali brutalnie, Radojew 
skl w drugiej połowie opuścił pokale
czony boisko. Przewaga Warty —• 
znaczna.

Wacker (Monachium) — Klckers 
(Berlin) 3:0 (2:0), Łatwe zwycięstwo 
dla Wackera

Hasmonea znowu zawodzi
RUCH - HASMONEA 4:3

Hasmonea prócz utraty diwu punk
tów straciła wiele sympatii publicz
ności lwowskiej. Nonszalancja tej dru
żyny 1 Jej lekceważenie prżeciwinlka 
sprawiły, że prowadząc do przerwy 
3:0. ostatecznie zeszła z boiska po
konana. Winę porażki musi tym- ra
zem wtzMć w wielkiej mierze na swe

I czynił się w dużej mierze do utraty aż 
3-ch bramek.

Pierwszy, punkt dla gospodarzy 
padl z 25-metroweJ bomby. SteuermaJi- 
tia, który wykorzystał piękne podanie. 
Horowtza. W minutę poteln przebija 
się Ortinberg, strzela — Kremer, wy
bija pillkę za krótko i Hoch Ją lokuje 
w siatce. •
Ta sama - historia powtarza, się po 

10-clu minutach, tylko że autorami

i cięzcami z piątego dnia regat (7 sierp- 
I nia). Półfinały.

Boks (godz 9 —13. 14 — 18 I 20 
; — 23): rano 1 popołudniu — walki..’ 

perwszej rundy we wszystkich kaite- 
gorjach wag. Wieczorem — jedna 
ósma finału. Polska startuje.

Pływanie (godz. 10 — 12 1 14 — 17): 
rano — skoki , z tranipolluiy pań (przed- 

, boje), 400 mtr. st. dow. (półfinały), • 
i mecz water-polo. Popołudniu — 200 : 
mtr. st. klas, pań (półfinały) skoki. 
z .trampoliny panów (finał), 200 m. 
st. klas panów (finał) 1 mecz.

Gimnastyka (godz. 9 —■ 12 I 14 —, ' 
17): zawody. Polska startuje. '

Czwartek, 9 sierpnia: Szermierka . 
(godz. 9 — 19): spotkania drużynowo 
W szpadzie. Dokończenie pierwsze! 
puli i finały. Polski zespól startuje!'

Boks (godz. 9 — 12, 14 — 18 | 20 
— 23): jednia ósma finałów we wszy
stkich kategoriach wagi.

Pływanie (godz 10 — 13 j 14 — . 
17): rano — skoki z wieży (przedbb- 
gl), sztafeta 4x100 mtr. pań (przed- ’ 
biegi, sztafeta 4x200 mtr. panów 
(przedbiegi) I mecz woter-polo. Po
południu: 400. mtr. st. dow (finał), sko-'-/ 
ki z trampoliny pań (finał), sztafeta 
4x100 mtr. pań. (finał), 100 mtr. na- 
wznak panów (finał), 200 mtr. st. kia- 
sycz. pań (finał) i mecz water-polo.

Hippika (godz. 9 — 13 i 13 % — . 
17J4): rano — pierwsza konkurencja 
Szaimpjonatu Konia: jazda trraneżowa, 
10 mu. w Hilversum- . Popołudniu — 
obejmie - twasy cross country Hil- 
versi^i,' Polska', stairjiiic. ’' < Ó1‘

TURYŚCI — POLONJA 5:0 (0:0).
' Nie spodziewała się Polonia przy
jeżdżając do Łodzi, iż poniesie for
malną klęskę z drużyną stojącą na 
dzleslątem miejscu w tabeli.

Do przerwy nic nie zapowiadało ta
kiego wyniku. Ataki Turystów , były 
likwidowane przez dobrze grającą o- 
bronę Polonjl, z dniglci strony zaś 
równic dobrą defensywa Turystów 
nie dopuszczała do głosu ataku czar-

zupełnle w Polonjl nowopozyskany 
bramkarz Bednurowłcz (dawniej Le- 
gja), którego wilną Jest tak wysoka 
przegram stołecznej drużyny. Atak 
Turystów wspomagany przez celowo 
grającą pomoc, zdobywa w. krótkich 
odstępach czasu aż 5 bramek, strzelo
nych przez Hennansa (3) I Balczew- 
sklego (2). Sędziował p, Lnstgarten.

pjwiada ułaśrie."mu przeWegowi gry — —.------
i irawuricuby być wyższy od Craco- jnych.’
yJL Jedyną bramkę zdobył Glntcl. ‘ ;W. drugiej połowic meczu zawiódł

N^lbllższy numer „Przeglądu Spor, 
towego" ukażc s'e w czwartek, dn. 
9-go b. m, wieczorem.

barkl Rcdler.
Napad bialo-nleblteskjch byl tym ra

zem najsilniejszą częścią drużyny 
lwowskiej Steucrmann, mimo, źó Jak 
zwykle zbyt leniwy, strzelił swoje sa
kramentalne 2 bramki, Taksamo 
Krumholz zdradza! tendencję do prze
trzymywania piłki.

Ruch opierał siłę swtej drużyny 
przedewszystkiem na doskoiiąlej nic 
posiadającej słabych punktów linji po
mocy. Napadowi zarzucić możno Jed
no— nic potrafl w .dccydującym mo- 

.mcłiclc zdobyć się na skuteczny strzał 
Natomiast wyb’tn'c słabym punktem

i. Ślązaków był'Kremer, który nic po- piwa Koncern utracie jeszcze jem 
I trafił piłki trzymać przy sobte U przy-1 branikę. Sędzia p. Kowalski slaby,

akcji ze strony Hasmonel są .ętedćr- 
niann l Krumholz. ■

Ambtóla gości zaczyna róallko^aó 
sio w’ wyraźnej przewadze'począwszy 
od 10-cj’ win. po pfzcrwle, ^Mtof&m 
pierwszego fhinktii, rewanżowego jest 
Sobota, drugą .strzela w 35-ćj mim, 
Badura,, ! •

Hasmonea-gra nćrwwo,,, W"42»ie] 
mim, przebija stó.Zni mija. Redlpra|If 
wyrównanie gotowe, Gospodarze' tra;. 

icą głowę, przestawiają drużynę krzy- 
czą I kłócą się polo, aby ną minutę 
przed końcem utracić Jeszcze Jedną

f, WISŁA - T&S. 9:0
m ' Ke^r-^Guiiitowski.. Cleszyń 

sk. Suchocki B Sttfgowskl, Zaborów 
skl, Kowalski, ObrcmsikJ. Suchocki, 
GumowskLP., Dubowskl. .

■ Wisła; Balcer,.Krópa II, Roymann I 
Reymamin III, Ćzulak,, Makowski, ;Koi- 

111 Sk'rW"l«owlcz, 
Pjtohowskl,- Koźmlan. ।

" w A' . Urzbrwy poizosławlt wratolc drużyny jlużo lepszej?|ak w 
«biegłym ,< noku, Po przerwie ooadf 
łcdnakjna' s łach l pozwol I Wiślo -/n trenWg .do L

ć*rcwyjdzie ną ko- 
ri^ch!f brąiiikarź0.wl 'Kellerowi Bramkami podzielili, s ę: ReyŁH (s ' 

Krupa II (3), Kotlarczyk I (z karnego)' 
Parę pewnych ' pozycji zaprizepaśc 'II 
toriińczycy, Sędziował 
Hlciziności 800 psób ■ ■ .

przedb.eg


CZWARTY DZIEŃ OLIMPJADY LEKKOATLETYCZNEJ
Nowe klęski Stanów Zjednoczonych

Środa. 1 sterpnb.
Czwarty dzień zawodów przyniósł 

Niemcom nowe pełne rozczarowanie: 
ich dwustumetrowcy zawiedli na ca
łej linji

Najdotkliwsze niespodlzhauki spotka
ły jednak Stany Zjednoczone. Przed 
4-rna laty w Paryżu po raz pierwszy 
wyrwano Amerykanom setkę. Za- 
chowal; jednak dia siebie 200 m. Tym 
naZaer-1- ’ 200 m. odbiera im Kanada. 
Bodajże jeszcze bandiziej przykra była 
dla Amerykan porażka w biegu na 
110 m. przez plotki, który dotąd z wy- 
ffątk.em r. 1920 należał do nich uic- 
Ipcdz dnie.

Ale iifmo tych klęsk Indywidual
nych, które spadają na Stany Zjedno
czone jedna po drugiej, w ogólnej 
punktacji sztandar U. S. A. jesit wciąż 
ca pierwszem miejscu.
. W dniu tym startowało dalszych 
itnzech polsk cli zawodników i 2 za- 
wiodniczki. O ile jednak wynik Bara
nia, choć w zasadzie nlciiadzwyczajny. 
w żadnym razie lekkie] atletyce pol
skiej ujmy przynieść nie mógł — o ty 
Je występy dwuch naszych milerów 
hyły zgoła 'niefortunne. Nierównie le 
piej w'ypad'ły natom ast występy pań.

Ostatnie miejsce samo przez s'ę uj
my nikomu iiie przynosi, jeżeli zajęte 
«ostało po ambitnej walce z lepszym 
przeciwnikiem. Jeżeli jednak wynik 
sam był bardzo manny, a ambicja 
żadna — występu takiego za udamy 
mważać nie można.

Półfinały na 200 m.
Ze startu wysuwa się -na czoło 

Schtiller, który, jak wszyscy Niemcy 
w 200 metrach, aż do połowy ipro- 
stej jest zdecydowanie na czole. Na 
iinls.au jednak Williams i Rangeley 
pięknie dochodzą Niemca i kończą, z 
nim p crś w pierś.

Paddock. którego zdaje is?ę po raz 
■ostatni zmobilizowano do zachwia- 
mych szeregów sprinterów amerykań 
skich, już -na początku prostej jest 
zdecydowanie oziwarty. Legg. który 
■biegi doskonale, na krzywej skręcił 
sobie nogę i zeszedł z toru. 1

Wynik: Willams — Kanada
22.0, 2) Rangeley — Anglja, 3) Schiil- 
3er — N’cmcy.

2-g? półfinał: Wielka nadzieja Nie-
mieć, Kornig, do 150 m. prowadzi jesz 
cz-e pewniej, -niż Schtiller. Na prostej 
jednak dochodzą go Scholz, Cummings
i Ftzpatrick, 
o wejście do 
Ewycięsko.

Rzut

Po rozpaczliwej walce 
finału Niemiec wychodź.1

dyskiem panów.
Wobec świetnej ostatnio formy Ba- 

srana i wobec cennej nadewszyst-ko 
równości jego rzutów, kokitrencji tej 
oczekujemy z wiellk em napięc/em. Ba 
ran startuje w ostatniej serii.

Słabe stosunkowo wyniki trzech 
pierwszych grup budzą w nas różowe 
nadzieje na wejście do finału.

Seria 1-sz.a: Tutaj wynik lepsizy od 
rekordu Barana ma tylko filar druży
ny f ńsk ej słynny Kiyi

Wynik: 1) Kivi — Fi-nl 45 m. 79, 2) 
Trandem — Norw. 43 m. 98, 3) Wei- 
cker — USA 43 m. 81. 4) Domagam* — 
Węgry — 41 m. 98. 5) Douda — Cze
chosłowacja 41 m. 19.

Ser ja 2-ga. Tu wyniki są nierów
nie lepsze. Na czoło wysuwa się ko
los amerykański. Corson. Już za dru 
g m rzutem pryska rekord olimpjjs-ki 
Housera

Wynik: 1) Corson — USA 47 m. 00, 
2) Sversrud — Norwegia 44 m. 82, 
3) Kalkun — Estonia 43 m. 09.

3-cia serja. W całej serji żaden z 
zawodników rekordu polskiego nie o- 
Biaga.

Nadzieje nasze w tych warunkach 
mogłoby nas za daleko zaprowadzić, 
gdybyśmy nie zdawali sobie sprawy 
z tego, że ogólnie słabe wyniki przy
pisać należy niepogodzie i że wobec 
lego nasz mistrz zapewne też nic o- 
siągnie s-wej normalnej klasy.

Wyn’k III serji: 1) Anderson — 
USA 44 m. 25. 2) Kemutua — Fi.rtl,.— 
'44 m. 17. 3) Askildt — Norwegja 42 
m. 57. 5) Egri — Węgry 41 m. 89, 
7» Hoffmeister —Nemcy 39 m. 17 (!!), 
8) Pao-li — Francja 36 m 82.

Wynik Hoffmcistra jest bodajże maj
■Większą sensacją konkursu. Rekord-

Teraz wchodzi do kola sam Claren 
ce Houser, dwukrotny mistrz VIII-ej 
Olimpjady. Postać jego na tle róż
nych Paulusów. Corsonów czj’ Egrich 
wydaje się wprost drobna. To też 
nie w- sile, ale w jakiejś niewiarogod- 
nej wprost szybkości obrotu leży se
kret jego powodizen a. Ale i jemu 
pierwszy rzut się nie udaje: pada 
przed linją 40 m.

Baran, prowadzi! Pasiasta chorąw- 
ffiewka Housera pozostałe za biało-

W finale Corson poprawia się o 10 
cm. Kivi dorzuca blisko 2 metry, wy 
chodząc w ten sposób na drugie m ej 
se©. Sversrud poprawia się o metr. 
Bez zmiany pozostałe Ke-ntua.

Wynik finału: 1) Houser — USA 
47 m. 32 cm. — rekord oliampijskf. 2) 
Kivi — Finlandia 47 m. 23 om., 3) Cor 
son — USA 47 m. 10 c-m., 4) Sver- 
sriud — Norw. 45 m. 80, 5) Ander
son — USA 44 m. 87.. 6) Kenitua — 
Fiml. 44 m. 17.

s'ę najmniej spodziewali! Obok wy
ników Konopackiej i Kostrze-wskiego, 
jest to dotąd nasz największy sukces 
lekkoatletyczny w Amsterdamie.

Wynik: 1) Radke — Niemcy 2.26, 
2) Hitomi — Jaip.. 3) Kilosówna. Odipa 
dają: 4) Marchini — Włochy, 5) Gu- 
yot — Fr„ 6) Pettersou — Szwecja, 
7) Wilson —USA, 8) Va-n Noost (czas 
2:36.2), 9) Segers — Bel, Wycofała 
się po drodze sprinterka australijska 
Robinson.

1) Atklnson — Afr. Pol. — czas 
14.8. 2) J. Anderson — USA. 3) Col- 
lier — USA, 4) Dye — USA, 5) 
We ghtman-Smith — Afr. Pol.. 6) Ga- 
by — Anglja.

Na maszt podnosi się nowy sztan
dar Poludii. Afryki: barwy holender
skie z „Union Jackiem" na białym 
pasie środkowym.

Finał 200 m.
Startują Williams, Rangeley, Kornig,

........ 400 MTR. — 47,8 SEK.
Sprinter amerykański Barbutti (pierwszy naprawo), zwycięża końcowym zrywem przed Kanadyjczykiem Bałlcm. Za niemi Niemiec Biichner.

czerwoną; Przyjemność tę mamy i 
przez -kawałek Il-ei kolejki rzutów, 
aż dopóki Paulus nie przekracza 43 
m. Ale i Baran się poprawia za dru-

Przedbiegi rfa 8(>n in. dfa pań.
Szwedka Gentzel i wszystkie 

Niemki są typowane ma f.ualistki
4

.lak widać więc, Kilosówna zosta- 
.-ila za sobą zupełnie niezłe towa-

g;m razem conajinniej o metr.
Houserowi dysk „kiksuje". 

górę — 'i -nadal chorągiewka 
kańska jest za -polską.

Przychodzi trzecia kolejka.

leci w 
aniery-

Taski-
nen osiąga 43 m. Paulus jeszcze się 
poprawa. Baran jest trzeci. Kończy 
serię Houser. Błyskawiczny obrót— 
dysk wychodzi z ręki idealnie, leci wy 
soko i 'pada aż za białą chorągiewką 
olimpijską.

Tym razem Houser zdobył sobie 
ponowife tytuł uzyskany w Paryżu.

Wynik 4-e.i serji: 1) Houser — 
USA 47 m. 32. 2) Paulus — Niemcy 
44 m. 15, 3) Taskmen — Finl 43 m. 
4) Baran — 41 m. 77 cm.. 5) Pighi — 
Włochy 41 m. 42. 6) Marvalits — Wą
gry 41 m. 17, 7) Noel — Fr. 40 m. 23 
8) Benapres — Ch:le 38 m. 18. 9) Fu- 
ruyama — Japonia 37 m. 89, 10) Da- 
vid — Rumunia 37 in 49.

A więc do finału wchodzą z 1-ej ser-’ 
ji Kivi, 2-ej — Sversrud i Corson, z 
3-ej Kentua i Anderson, i z 4-ej Hou-

2::2.4 — rekord światowy. 2) Gentzel 
— Szwecja. 3) Roscnfekl — Kanada.

2-ga seria. Mała Kilosówna. ben- 
jaminek polsk'ej drużyny olimpijskiej, 
okazała się 11111110 swych 16-tn lat lep
szym taktykiem, niż obaj nasi 1500- 
mctrowcy. Nie dala się sprowoko
wać do zbyt ostrego tempa, nadanego 
przez Hitomi. Idzie początkowo o- 
statnia, potem w siódmej grupć. dba 
jąc przedewszystkiem o równość tem
pa. Po 300 m. Hitomi zwialnia i wyptisz 
cza na czoło Niemkę, Radke. Tempo 
leaderki jest w dalszym ciągu ostre i
Po 1-em okrążeniu grupa dość

Baran jest na 34 startujących 17-ym 
Gdyby miał normalny swój rzut — 
ponad 44 m, 17 — byłby w finale.

Na pociechę ma zwycięstwo nad 
Hanchenem, Hofimeistrem. Marvalit- 
sem. Paolim. Pighim. Conturbią Dou- 
dą. Dawidem. A to nie jest mało!

znacznie rozciąga. Na to, by Kilosów 
na. idąca jako szósta mogła jeszcze 
coś zrobić — nieipodóbna było li
czyć

Tymczasem kolo 600 rm zaczyna 
s'ę niespodzianka. Ślązaczka zaczy
na spiirt i to spurt bardzo racjonal
ny, nie pojedyńczemi zrywami, ale 
równo i systematycznie. Po kolei mi 
ja współzawodniczki i na ostatniej 
krzywej jest już trzecia. Ogląda s ę— 
widzi, że Marchini nie jest już groź
na i nie siląc się na lepsze miejsce, 
spokojnie trzyma się trzeć ego. koń
cząc bieg w czasie znacznie lepszym 
od rekordu (ok. 2:28) niestety, do
kładnie niezmierzonym.

„KHoisiątko" jest w finale! Tegośmy

3-cia seria. Z niecierpliwości pod 
■nieconą sukcesem Kilosówny wycze
kujemy występu Tabackej. Ta nie
stety, nie miała tyle spokoju nerwów; 
nie uinala zastosować dobre.' taktyki. 
lJo niezwykle ambitnej walce przegra 
la. wykazując jednak wysoką bardzo 
klasę, w tej tak silnej konkurencji.

Do mety przychodzi: 1) Thompson 
—.Kanada 2.23.2 — czas lepszy od 
przedolinip jskiego rekordu świata. 2)

Schiller, Scholz i Fitzpatrldk. Kór- 
nig odraza wysuwa się i tak jak w 
półfinałach do 130 m. jest bezapela
cyjnie p:erwszy. Obrońca tytułu — 
Scholz jest w tym momencie piąty. Na 
prostej dopiero zaczyna się p orunu-ją 
cy finisz Williamsa i Rangeleya, któ
rzy przy 170 in. mijają Niemca i koń
czą prawie równo. Na samej mecie 
dochodzi Kórniga jeszcze Scholz. Czy 
go m nął — napewno nie wiadomo.

Wyniki: 1) Williams — Kanada 
21.8, 2) Rangeley — Anglja, 3) ex

Mac Donald USA. 3) Wewer
aequo Scholz — USA Kornig —

Niemcy, 5) Tabacka — czas 2:33. 6) 
Lauterbach — Austria, 7) De Grande 
— Belgia, 8) Radź ulyte — Litwa. 9) 
Duchateau — Holandia.

Finał 110 m. przez płotki.
.. Faworytem jest .oczywiście „lę pre- 
stigieux Weightmaii-Snfth", twórca 
wczorajszego rekordu Z trzech dłu
gonogich Amerykan,, -przy których Tro 
janowski wydaje się n emal mały i 
krępy, największe wrażenie robi Dye.

Zaczynia się kopanie dołków. I tor 
od lewej ma Sm th .dolej idzie Collier, 
jasnowłosy Afkiuison, Anderson, Ga- 
by i Dye.

Po jednym fałsestarc’© Gabyego, 
ruszają. Na finiszu rozgrywa się wal 
ka o centymetry. Afrykańczyk At- 
kins-on o-statniem pochyleniem piersi 
naprzód zdobywa laur olimpijski, re
wanżując się Amerykanom za Paryż.

Niemcy, 5) Fitepakrick — Kanada. 6) 
Schtiller —Niemcy.

WiHiamsowi udała się sztuka, któ
ra w dziejach ollmwjad trafiła się do
tąd tylko 2 razy (Craig i Paddock)— 
wygrał 100 i 200 rn. Niepozorny ten 
człowieczek o zgoła nieatletycznej bu 
dowie dal tern wspaniały dowód'żęlaz 
-ncj wytrzymałości mięśni, a nade- 
wszystko nerwów.

Po chwili wysuwa się wielki sztan
dar czerwony Kanady. Na drągiem 
m ejs-cu — brytyjski, na trzeciem ra
zem amerykański i niemiecki. Wiatr 
jednak tak zręcznie manipulował, że 
sprawiedliwości stało się zadość i, 
schwarz-rot-gelb było dokładnie za
słonięte.
Przedbiegi na 3000 m. steepłe-chase.
Bug ten wprowadza do nezmąconei 

powagi zawodów element humoru. 
Wielka przeszkoda z fosą pokazuje 
nam sceny naprawdę wesołe.

Start Polaków w pięcioboju nowoczesnym
Amsterdam. 1. VIII.

Zdawałoby się, że zawody olimpijskie 
i ostateczna do nich zaprawa powin
ny odbywać się w jak najlepszych wa 
runkach. Niestety, zawodnicy nasi 
m-eli sposobność na własnej skórze 
przekonać się, że organizacja mocno 
szwankowała.

Rozrzucone po najróżniejszych miej 
scowoścfach tereny treningowe, po
chłaniały ogromne ilości czasu, nie da-

mem świata nie osiąga nawet 40 m.! możności należytego wypoczyn- 
Wobec tej wsypy bledną wszystkie k.u- Najgorzej było z konną jazdą. Na- 
zawody jak:e s.praw'aią nas.1 przed-is* Ptćcobojcy mieli możność w prze- 
Biawiciele. Niewiele lepiej wyszedł 10 clnii jedynie jeden raz do- 
Egri który przecież nie bez podstaw koni. Nie lepiej przedstawiała 
uważany był za pewnego finalistę. sprawa pływania na oleistej ply-

4-ta serja. Baran rzuca jako piąty n'' marynarki.
z kolei. Zachowuje on wszelke po- Najgorzej było ze strzelaniem.
zory spokoju, ale kto go zna. wie. jak’ Najlepsze może warunki zaprawy 
wiele nerwów kosztuje go tein wy-1 posiadała szermierka gdyż ćwiczono 
steo. .’U na miejscu w domu pod kierunkiem

Pierwszy7 Finlandczyk Taskinen o- trenera olimpijskiego Szombathelego.
Siąga około 40 m Japończyk Furu- • Szybko zbliżał się czas p erwszego

Los przeznaczył nam miejsce 6-te. 
— Koprowski, 25 — Małyszko, 34 — 
Szelestowski.

Zawodnicy strzelają grupkami po 
3-ch, gdyż komitet dysponuje jedynie 
trzema stanowiskami.

Oczekuję z niecierpliwością naszego 
pierwszego wyniku i udaję się w 
kierunku strzelnicy. Spotykam już w 
drzwiach powracającego Koprowskie
go, kiepska ni ma nie wróży nic do
brego. Pytam ostrożnie o wynik, 
..148 — powiada porucznik — krzyczą 
za każdym razem nad uchem „ogień", 
do czego nie byłem przyzwyczajony. 
Mam 3 kule w blalem polu".

W międzyczasie padają strzały i 
wspanbłe wyniki. Olsem, Duńczyk o- 
siąga 194 p„ Szwed Berg 191. Jen- 
sen Duńczyk 189. Są to najbardziej 
wyśrubowane wyniki od czasu wpro- 
wadizenia pięcioboju nowoczesnego do

■programu igrzysk. Z niepokojem ocze
kujemy dalszych nasycił rezultatów.

O god'z. 13 przyszła nareszcie kolej 
na Małyszkę. I temu zawodnikowi miie- 
poWiodło się lepiej i nie osiągnął spo- 
dziciwanydi rezultatów Przy jednym 
strzale poza tarczę —- osiąga Malysz
ko 169 p.

Spodziewamy się czegoś lepszego
po Szelestowsikim.
zaiwwze b. równio strzelał.

który przecież
Ale i tu

oblano nas zimną wodą. Dwa pieirw-
sze strzały poszły w białe pole.
następnych

W
1-8 zdobył Szeleskowski

155 p. Punie waż punktacja ostatecznia 
strzelania odbywała się nie według 
punktów1, ale w pierwszem rzędzie 
ilości trafionych w czarne pole strza- 
łów, a dopiero następnie punktów, 
za wodu kom naszym przypadły nastę
pujące miejsca: Malyszko 18, Szele
stowski 26, Koprowski' 28. Jest to na

Widać wyczuwa to Nnrm'. który CH 
kazuje niev-idywamy dotąd dobry bu- , 
mor. Podskakuje sobie wesoło przed 
startem — i o dziwo — uśm echa się, 
co podobno nie zdarzą mu się ngny*

Oczywiście śmieje się sarn-do sie
bie — do t-.^gp. by rozmawiałkoley 
gami — jeszcze nic doszło. • . y 

1-sza serja. Ritola o braniu przesz-* 
kód nie nu pojęć a i biegnie ostat-r 
ni. ale wygrywa jak chce. , .

1) Ritola — Fiiinl. 9:46.6, 2) Daltott-i 
USA, 3) Eklot — Szwecja. ' i 1

2-ga seria. Nurml na pierwszej 
szkodzie zawadza kolcem 0 plót';» . ; ' 
wpada na głowę do wody, ku nieopl1-- ' 
sauej radości 'wdclowni." Uprzejmy-' 
Francuz. Duguesaje, w.dać pewny sóew, 
bie, zatrzymuje siię i pomaga Finno-- 
wii wyjść z opresji] Widok tego „lata
jącego sfinksa" skąpanego od stóp ¢10 ■ 
głów jest rzeczywiście pocieszny. i; ij.

Choć nielepicj od Rltoli bierze prac, 
szkody, szybko Jedińak wychodzi. Nur 

' na czoło. Jak' cień trzyma sbmi
go Duguesnc. , Lekkim truchokień 
nie niepokojeni przez nikogo dochodź-’ 
do mety.

1) Nurnii — 9:58 8. 2) Dugue’ ’
Fr. o metr. 3) Spencer — USA

3-a seria. D.Loukola — '
9:37.0. 2) Andersen — Fin!.,
togucs Odpadają: Lń
Szwecja, Morgan — Anglja, ' 
Anglja — czas 10:17,6..

Przedbiegi na 1500 ni.
1-sz: seria. Startuje tu Jaworc 

dobrem towarzystwie. Ze startu i- 
wadzj Sera Martin. Już po 2-cm okr-, 
żeniu Jaworski jest zdecydowanie u-
statui.
grupę biegnącą

Potem próbuje jeszcze dojść i-■ 
razem — ale znów zo y 
jakie 30 m.

1) Wiichman — Niemej’ 4:03. 2) '
Kitt'1 — Gzech.. 6) Jaworsk1 4:13. .5

2-ga serja przynosi nową klęskę
faworyta — Lloyda Halma. 1

1) Bocher — Niemcy' 3:59,6, 2) •
Whyte — Australia.

3-a serja. Wynik: 1) Ptirje — Ehl, 
4:00.8, 2) Ladoumegue — Fr.

4-ta serja. Zwycięzcy wygrywają
4:00.8, 2) Larva — FM , 3) Thomas—,
łatwo. 
Anglia.

1) Martin Paul

5-ta ser ja. 
kich asów.

I tu odpada dwu -wcli 
Pierwszy z nich to Wide,

drugi Pclłzer.
1) Ray Conger — USA 4:02,6, 2) 

Keller — Francja.
6-ta serja. Foryś byłby odrazu o-i 

statui, gdyby nte to, że-startował tu.., 
Singh, który widać pr-?ed. 1500 m. się 
oszczędzał, nie startując do steepleu.

Walka Forysia z Smgh‘em nie ro
bi na nas miłego wrażenia.- Ten na^ 
wpół humorystyczny egzotyczny bie
gacz jest naszym jedynym przeciw- ' 
ni-kiiem. z którym walczymy. Szczęt 
ściem jednak Singh. nie zerwał z tra
dycją i na 3-em okrążeniu; fknąl ko
zła na trawę. Foryś wtedy poszu- , 
kał sobte innej ofiaiy.-którą mina! nć 
fmiszu.

Wygrywa: 1) Ellis — Anglia 4:01 8, 
2) Krause — Niemcy, 6) Foryś—czas 
około 4:18, 7) Etfer-n — Hol,

Czemu przypisać tak fatalne wynh 
ki naszych zawodników? Brakowi 
ambicji? O to todną.ich posądzać. 
Raczej mówlćby należało o zniechę
ceniu wobec braku nadziei na zakwali 
fikowanie się. ' *

Ale zdaje się. że nie beż racji są gło 
sy, dochodzące ze szkóly ńa Balboa- 
straat, że winę tu ponosi' zbyt obfita 
kuchnia, która czasem może nawet 
więcej szkodzić, ri.iż głodowanie, przed 
4-<ma laty na Batighołleis

Tyczka.
Skok o tyczce zajął całe popótud^ 

nie i podobn’e jak przed 4-ma laty1,; 
skończył się już przy-opróżnionej wi
downi.

Skoki seryjne odbywają się. równm- 
Jegle na 2 skoczniach. -Na pierwszej 
wysokość 3 m 66 cm., kwa1 f iu>-»- ą 
do finału przechodzi Japończyk Naka- 
zawa, Węgier — Karlovits i Amery
kanie Bemies i- Drocgemułlcr..

Na drugiej skoczni wychodzą. Miii-, 
ler — N.emcy, Llndblad -2 Szwecja, 
Pickand — Kanada, prajf AnierykajiIc 
Carr i Mc. Oimes. - ;

W Ifnale najwcześniej Odpadają -« 
Niemiec i Węgier. 4 tn., przekracza 
Carr fi Droegemillłer,

Z tą chwilą dopiero widd-wttia zaczy 
na śledzić konkurs z włęlklem nap ę-’ 
ciem, tembardzlcj, że biegi się-• już 
skończyły.

Takiej wysokości w Ettrqp'e częslo 
się nie widywało. 4 tntr/ przechodzą 
obaj łatwo. Na 4 in„ 10-żalificzn się 
Droege-muller, potem je ,'przechodzi 
Carr. Przy 4 m. 29 Carr skocze gład 
ko za pierwszą próbą,

Podnoszą popnzeczikę ną 4 n% 23. 
Carr cudowne załamuje "się w po
wietrzu — widown |a Już chce wydać 
okrzyk zachwytu. Gdy w ostatiąief 
chwili rękami zawadza o poprzeczkę. 
To samo powtarza się za drugim 1 " 
trzecim razem. ■’

turalnie fatalny początek I trzeba 
mocno popracować w następnych 
punktach, by móc coś niecoś nadrobić.

Fenomenalny wprost wynik os ąg- 
nął oficer niemiecki Hax, który strze
lając ostatni — potrafił pobić o je
den punkt najlepszego po nim strzelcu 
dnia, Duńczyka Olsena, osiągając 195 
p. ma 200 możliwych, 
Dzień drugi pięcioboju nowoczesnego.

Pły wan e. Deszcz pada strugami.
Wyn iki ogółem sliabe — za wyjąt

kiem doskonałego wyniku Włocha Pa- 
giuniego: 4:31.6. Jeśli teraz podamy 
czas najgorszego w pływaniu, a dru
giego w strzelaniu Olsena (7:13) — to 
otrzymamy pojęcie o przeciętnych wy
nikach, jakie w .pięć oboju osiągano.

Z naszych zawodników naj
lepszy czas osiągnął Szelestowski 
5:39.6. co przyniosło nam 12 z kolei 
mejsce w pływianiti. Następnie idą 
Malyszko 6:04 z lokatą 19 oraz Ko
prowski 7:04 z lokatu 34 na 37 wiogó- 
le._

Tak więc w dniu dzisiejszym po 
dwu konkurencjach, zawodnicy nasi 
zajęli następujące lokaty: Malyszko 
16,. Szelcstoiwskl 18 oraz Koprowski 
28.. Czołowe miejesce po dwu dniach 
zawodów zajęli następujący zawodni
cy: 1) Thofeld — Szwecja 8 p„ 2) Pa‘- 
ginirni — Włochy 10, p, 3) Berg — 
Szwecja 14 P-, 44) Contrt — Belgja 16 
p., 5) Kahl — Niemcy 19 p„ 6) Lin- 
dman — Szwecja 20.. . ■ ,—

Ntirlefo.

Sfolgowano trening

I temu rzut nie

40 m. i 
przedzie. USA 4 m. 10. 3) Mc.

3 m. 95. 4) Plckard

odrazą 
jest na

Włoch Pghi i Rumun Dawid też nie 
'ęgaia 40-ki.

Węgier, Marvalits.
udaje się.

Baran przekracza 
chorągewka polska nych, .Fińlańdji, 

landji, Węgier, 
galji, Szwecji-i

Francji. Ainglji, Ho-
Włoch. Polski, Portu- 
Częchosfowiacji,

dnia zawodów.

FINAŁ BIEGU NA 11500 MTR
iDd którego zaczyna się domena biegaczy Fuskich. Taśmę rwie w cgaglc 
+—rekordu olimpijskiego. Larva sprzed Fraaęugęm Ladoumcgucin,

NAJLEPSI DOUBLIŚCI ŚWIATA
pd lęw.cj Cochct — Borotra (Fraticia) i THdcn — Hunter (U,S,4) pę zwy« 

ul^Wm dla frwil iwz# % IMisa./ " '

, RITOLA 1 NURMI
liicgaczc Atorych nazwiska elektryzowały stadion amstcrdamkl w himai 

w 10,000. ipitir^ .wysrwai praca Nmmgot' , **■

yama jest .^nieszkodliwy" Przycho
dzi kolej na przeszło dwumetrowego 
olbrzyma niemeckiego, Paulusa. P er- 
v’szy jego rzut nie jest groźny — .po
niżej 40 in.

. Staje w kole inny faworyt konkur
su — -największa nadzieja -olimpijska

ostatnich dni. Coraz bardzej ogarnia
ła zawodników gorączka startowa.

Wczesny ranek w dniu zawodów 
powitał nas rzęsistym deszczem. Nie
co późn ej tuż przed godzi. 9-tą niebo 
nieco się wyjaśnia — deszcz jednak 
ustawicznie siąpi.

Do konkursu stają przedstaiwifcfele: 
Niemiec, Belgji, Danjl St. Zjednoczo-

1) Sabin Carr —USA :4 m. 20, re
kord olimpijski, _2) Dróegcmililer- — 
...................... Ginnes -- U.S.A., 

— Kanada/3. rn, 
T SęniMmil

iinls.au
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U naszych zawodników w Amsterdamie Wśród mistrzów szabli, szpady i floretu
Korespondent „Przeglądu Sportowego" w Marco Polo Przeciwnicy szermierzy polskich na Igrzyskach

Amsterdam 1.VIII.
Zaraiz po przybyciu do Amsterdamu 

..udałem się na „poszukiwanie11 siziko 
ly Marco Polo, gdzie
ruje gros ekspedycji 
z wyjątkiem jeźdźców.

kwate- 
połskei,

------------ Zadanie 
to- musiałem rozwiązać przy pomocy 
taksówki, której kierowca, nawiasem 

.mówiąc, sam zbłądził dwa razy w la- 
' biryncie wąskich ulczek Amsterdamu, 
. pocfęitych na wszystkie strony kana

łami.
Dzielnica 'Admiralengraclit, gdzie 

„.mieści się szkoła, położona jest na 
‘POłudntowo-zachodnlm krańcu miasta, 
zabudowanym w ostatnich dopiero 

. czasach. Więcej tu przestrzeni, po- 
. wietrzą, ulice szersze, niż w śródmie- 

śćiu. I
.. Naturalnie szkoła Marco Polo, prze-1 

. znaczenia dla małych drzieci. jest lo- j 
kalem całkiem nowożytnego typu. ■ 
Ekspedycja nasza znalazła też w niej 
lokum wręęz doskonałe pod każdym ; 
twzględem. {

Pierwszą osobą, na jaką natknąłem j 
ls:ę w przedsionku był imż. Znajdow- 1 
taki, szef generalny polskiej wyprawy | 
olimpijskiej. Po przywitaniu zwiedzi- i 

*my wspólnie szkołę, i
Okłada się ona z dwu skrzydeł, I 

helowych podwórkiem. Oficyn-1 
''fzeczną stanowi kuchnia urzą-; 

według wszelkich wymagań hi- ‘

czuijnetn okiem trenera Schombathe- 
lyego i ins.p. Sobolewskiego.

Na podwórku widzę przez okno zna
jomą smukłą sylwetkę kobiecą. To 
nasza Konopackia spaceruje sobie z 
pieskiem, którego „wypożyczył" jej 
zapewnie na Amsterdam jeden z en
tuzjastów sportowych.

Przed szkołą omal ule zosłaję prze- 
jechamy przez mistrza Turowskiego. 
Spieszy on na trening poza masto, 
gdyż Holendrzy nie pozwalają jeździć
na lorze Stadjomi.

lnicy sypiają w obszernych sa 1 
jpami — „po 3, 4. 5, zależnie
ko.ści pomieszczenia. Na par- 

jnajduje się salonik — czytelnia.
ej wnętrze przenosi nas jakby do 

yczyzny. Czysto tu, mito, zacisznie. 
.<a ścianach portrety Prezydenta i 
Marszałka Piłsudskiego. Miękkie fo
tele nęcą do odpoczynku po treningu. 
Kto chce znajdzie na stole lekturę pol
ską z ostatnim „Przeglądem Sporto
wym" na czele, którego paczkę nade
słaną właśnie z Warszawy doręczy
łem imż. Znajdowskemu dla ekspedycji 

Jadalnia wspólna przypomina hall 
pierwszorzędnego pensjonatu. Nakry
cia i zastawa eleganckie. Prysznice i 
umywalnie dopełniają całości urządze
nia, które wywiera niezwykle dodatnie 
wrażenie.

mu sial

■

HAAS (AUSTRJA)
w w. lekkiej podzielić tytuł 
mistrza z Helbiglem.

Ledwie uniknąłem zderzenia z ko
larzem wpada na mnie pływak, oczy
wiście tym razem na lądzie. Jest nim 
nasz uniwersalny sprawozdawca, kol, 
Semad-eni. Choć ma mało czasu, bo 
spieszy na trening z p. Kajzerówną, 
zdążył mi naopowiadać tyle nowin z 
plywwnia i lekkiej atletyki, że zosta
łem formalnie oszołomiony,

W tym czase mignął nam przed o- 
czyma samochód napełniony po brzegi 
lekkoatletami, jadącymi na stad jon tre 
ningowy. Zdołałem tylko zamienić u- 
klon ze śmieszkiem Trojanowskim i 
Kostrzewskim, a już grupa cala rados
na, gwarna zni knęła gdzieś na zakrę
cie.

Zetknięcie się z tytonia rodakami 
naraz, iiasfroito mnie, przyznaję, nieco 
rzewnio. Jest to jednak ogromnie mi
ło wldz‘eć w tak bardzo obcem mie
ście, 'gdzie 90 proc, łudzi mówi tylko 
po holenderski!, sporą paczkę swo
ich.

A tu „na deser11, jakby dla spotęgo
wania mych wrażeń, spotykam przed 
szkolą pułk. Ulirycha, szefa P. U. W. 
F., kóry swobodnym krokiem, jakby 
na spacerze w Warszawie, spieszył 
odwiedzić również ekspedycję pol
ską. •

Kiedy zaś przewinęli mi się jeszcze 
w pamięci widziani dopiero co: pułk. 
Osmólski, mjr. Gtaińsz, mjr. Szkolni- 
kowski. kapitanów,ic Kiirleto, Sterba 
i Dobrowolski oraz jedynaczka naszej 
prasy p. M-uszałówna, zamknąłem o- 
ozy, dając się opanować wrażeniu, że 
jestem w Agrykoli. a' nie w stolicy
Hoiandji. M. S.

Amsterdam, 28.VII.
Zawody szermiercze, rozciągające się 

na cały okres igrzysk olimpiskich, za
częły się dm 29 lipca, a kończą w dniu 
11 sierpnia. Szczegółowy plan zawo
dów obejmuje zgłoszenia 17 narodów 
do floretu drużynowego, 21 narodów 
do szpady drużynowej, oraz 14 naro- 
rów do sziąbłi drużynowej. W zawo
dach indywidualnych zgłosiło współu
dział we florecie 64 mężczyzn i 28 ko- 
b'et, w szpadzie 67 zawodników, a w 
szablach 64 zawodników. W turnieju 
szpadowym, wchodzącym do zawo
dów szermierczych jako specjalna gru 
pa pięcioboju zgłoszonych jest 38 za
wodników.

Nasza reprezentacja szermiercza 
składa się jak wiadomo z 6 zawodni
ków, a mSanowIcie: Papee, Friedrich, 
Segda, Laskowski, Małecki, ' Zabiel- 
ski.

W wialce na florety Indywidualnie, 
ze strony Polski, bierze udział kpt. 
Władysław Segda.

Walki drużynowe na szable roz- 
poczną się w dniu 8 s'erpnia. Polska 
walczy w pculi z następującymi nn- 
rodami: godzina 9 z Angiją, godz. 11 
ze Staniami Zjednoczonemi Ameryki 
Północnej, godzina 13 z Węgrami.

Szanse trudno dziś określ ć. Jedno 
jest pewnie: przegnamy z Węgrami, 
którzy w szermierce szabfowej stano
wią ekstra klasę światową, tembar- 
diziej. że w skład drużyny węgierskiej 
wchodzą gwiazdy szablowe tej świet
ności jak Tersztyamsky, Gombos, Pet- 
chauer, Garał, Rady i Glykas.

Polska drużyna szermiercza jest jed

nak dobrej myśli i fezy na wygraną Lyon, który już wałczyli z ■
z drużyną angielska, pracującą podob- 
tno bardzo ambitnie t poprawnie, a 
złożoną z Bnookfielda, Corbte*a, For-
resta, Harsy‘ego, Jeffreys‘a i Notkyta.

Nadzwyczaj interesującem i emocjo- 
nującem jpotkainem będz'e walka Pol 
ska — Stany Zjednoczone. Na olim
piadzie paryskiej Polska reprezentacja 
sznbkwa, została pokonana przez dru
żynę Stanów Zjednoczonych w sto
sunku 4:12. W skład druzwv nme- 
rykańskie.i wchodzą won Br skirk i

zawodnikami w Stadjonie paryskim. 
Nazwiska nieznanych nam przeciwni
ków tej drużyny są Acel, Cohn, nur-

*

STRASSBEGER (NIEMCY).
M.sitrz olimpijski wszystkich wag 

podnoszeniu ciężarów.

tnan i Maray. . I'
Amerykanie, którzy odznaczyli się p 

w Paryżu brutalną walką, mieli po- 
czynić znacznie postępy pod kierun- j 
kiem węgierskiego fechmistrza Jerze- > 
go Som tell ego. . ।

Naogół jednak szanse nasze me sa i 
bynajmniej najgorsze. Wiele zasługi । 
poprawienia naszej klasy szablowej. ' 
przypada doskonałemu trenerowi wę- j. 
gierskiemu Szombathelyemu.

W zawodach indywidualnych na : 
szable Polskę reprezentują Adam Pa
pce, Tadeusz Friedrich i por. Kazi- t 
mierz Laskowski. Zawody rozpoczy
nają się walkami eliminacyjnemi w ; 
dniu 10 sierpnia. Pap ’e walczy z . 
Corbio (Anglja), Fonst (Kuba), Castro . 
(ChiW. Trinintatylacos (Grecja),. Phi; , 
lipp (Austria), Kamer (Jugosławia) J 
Chcraoni (Egipt). Friedrich . znalazł 
się w grupie z 7 zawodnikami a nra; : 
nowicie: Fonad (Turcja), Vassileff 
(Bułgaria), Stilling (Danja), Tingdall 
(Szwecja), major de .long (Holandia). 
Lacroix (Francja) i Moos (Niemcy). 
Laskowski skrzyżuje broń z Martfnez ■ 
(Argentyna). Svarc (Jugosławia), Go- ; 
mzalez Badła (Hiszpania.), Kesteloot ; 
(Belgia), Akre Aas (Norwegia) ArceJ |. 
(U. S. A.) Carmir (Niemcy).

Podkreślić muszę doskonały stan ; 
psychiczny naszej drużyny, która peł-.l

w
na dobrych chęci,
diztal

karnie bierze u-
u c i ą ż liwy n i tr e n-iu g u. Do

OLIMPJADA CIĘZKOATLETYCZNA
Zwycięstwo siłaczów rasy germańskiej

Specjalny gmach wybudowany w o- 
brębie stadionu dla sportów, atletycz
nych i boksu odpowiada swojemu prze 
zuraczeniu. Po środku sali ustawiono 
dwa ringu na których zawodnicy w 
konkurencji podnoszenia ciężarów w 
niedzielę już przystąpili do walkL

Pierwszego dnia zawodów odbył się

Jak się wynaizitł sam prezes Znaj- 
dowski, w Amsterdamie Polacy ulo
kowani są po królewsku. W Paryżu, 
4 lata temu gnieździliśmy się jak nę- ,.......... ....
dzanze. Icanie). Na dwóch ringach jednocześ-

Przechodzimy przez salę gimnasitycz nie wystąpili zawodnicy w kategorii 
ną. Pracują tu już szermierze pod | wag: piórkowej i lekkiej. Pierwszych

trójbój (rwanie. wypychanie i wyrzu-

MIGAWKI OLIMPIJSKIE
Trzeci dzień olimpijskich mistrzostw 

lekkoatletycznych nazwać można 
dniem rekordów.

Rekordy światowe i rekordy olim
pijskie padały dziś we wszystkich pra
wie konkurencjach.

Na bieżni, skoczni i rzutni odbywały 
s-ę zażarte walki, w rezultacie oz-ego 
zanotowano cały szereg znakomitych 
wyników.

1 paryski. Kiedy uśmiechnięty minął 
przereklamowanego Lloyd Hahnn i po
kazał mu swe plecy towarzyszyła An 
glikowi sympatia całej widowni..

Bieżnia, co do której miało się u- 
przednio wielkie zastrzeżenie, wytrzy
mała poraź 3-ci próbę ogniową i to z 
rezultatem pierwszorzędnym. Fachow
cy uważają bieżnię amsterdamską za 
znacznie lepszą niż w Gołombes, z wy
jątkiem może dla biegów na dystan
sach krótszych jak 400 mtr

Aczkolwiek w biegu pan na 100 mtr. 
Robinson (Ameryka) ustanowiła nawy 
rekord światowy 12.2 sek.. to jednak 
fachowcy utrzymują, że gdyby b ega- 
ly zdyskwalifikowane za falstarty: Ka- 
nadyjka Cook i Niemka Szmdt, wynik 
byłby prawdopodobnie lepszy.

staje 24» drugich •— 21 zawodników. 
Przebieg zawodów był interesujący» 
albowiem niemal wszyscy poprawiali 
swe wyniki. W obu kategorjach wag 
weszli do fniału Niemiec i Austrjak, 
którzy w wadze piórkowej mieli za 
konkurenta Włocha, a w wadze lek
kiej — Francuza. Ostateczne zwycię
stwo w w. piórkowej odniósł zasłuże
nie wiedeńczyk Andrysek, zb erając 
w sumie 247½ klg. (rw. 77½. wyp. 
90i wyr. 120 klg.), mając 5 klg. prze
wagi wad mistrzem paryskiej Olimpja- 
dy. Wiochy Gabert m (282½) i Niem 
cem Wolpertcm (282½). Wobec tego, 
że w podobnych wypadkach decydu
je o pierwszeństwie umniejsza waga 
zawodników, drugie miejsce przyzna
no Włochowi

Podobna sprawa miała miejsce w 
wadze lekkiej, gdzie zażartą walkę 
rozegrali Niemiec Kurt Helbg i Au
striak Wilii Haas. Obaj mieli jednako
wą punktację i w każdej gałęzi tego 
trójboju mieli jednako we wyczyny: 
(rw. 90. wyp. 97½. wyr. 135). O przy 
inaudii tytułu mistrza ol impijskiego za- 
decydować miała mniejsza waga, któ
regoś z obu walczących. Gdy następ
nie zawodnicy stanęli na wadze, oka-

zal'o się. że obaj są identycznej wagi! 
Jury zmuszone były obu zawodnikom 
przyznać pierwsze miejsce, w czego 
rezultacie na główmy maszt olimpij
ski wciągnięto dwie chorągwie o bar
wach narodowych niemieckich i au
striackich.

Trzecie miejsce przypadto w udzia
le Francuzowi Arnoudow;!. który był 
zdystańsoiwiany przez obu mistrzów o 
22 klg.

W kategorii następnej t. zn. w wa
dze średniej, wyniki były dobre. Mi
strzostwo olimpijskie zdobył zasłuże
nie Francuz Roger (w Paryżu, w Ve- 
łodrome d’Hiver był on 5-ty), mając 
w sumie 355.2 klg. M'iał on przygniata
jącą przewagę nad drugim, mistrzem z 
r. 1924, Włochem Golemhertim i Ho- 
Icjidrem Szeflerem (322 klg.). .

Pewnego rodzaiju niespodzianką, by
ło zwycięstwo w w. półciężkiej mało 
znanego w świecie atletycznym egi- 
pejamne Nossierta (353 klg.) nad Fran
cuzem. Gnsęinem (352 klg.) z mikrosko
pijną “ różnicą 1 klg. i Holendrem 
Verheiideneui.

Klasę dla siebie stanowił w wadze 
ciężkiej Niemiec Józel Strassbc-rger,

mlstrz olimpijski wszystkich wag. Już 
za pierwszym posunięciem Strassber- 
ger odsunął się znacznie od pozornie 
groźnych konkurentów. Bez większe
go wysiłku zebrał Strassbęrger 
imponującą sumę 372.5 klg., co dało 
mu przygniatającą przewagę nad E- 
stończykicm Luhaar‘em (360 klg.) i 
Czechem Skoblem (357 klg.).

Sfrassberger okazał się nielada mi
strzem swego działu i to. w pelnetn 
tego słowa znaczeniu.

podtrzymania tego nastroju przyczy-.; 
mia się w dużej mierze wzorowe u-;- 
rządizenic kwatery i zaopatrzenie sali 
ćwiczebnej w niezbędne pomoce tecu-” 
niczue. r-

Na zakończenie muszę dodać, że w. 
dniu 26 i 27.VII odbyto się we wspa-- 
niiiatej sali Izby Handlowej Amsterdam 
sklej posiedzenie M ędzynarodowej Fd’ 
deracji Szermierczej pod przewodni
ctwem prezesa van Rossem. Polskę 
reprezentował prezes Polskiego Zwią 
zku Szermierzy p. Adam Papce.

Z szeregu ważniejszych uchwał za- - 
sługują na wyróżnienie przeniesienie C 
siedziby F. I. E. do Szwajcarii i wj’: 
bór prezydenta w osobie p. Enpeyk., 
ponadto przyjęto do wiadomości pro- . 
pozycję Polski zapraszającą do wizie’ , 
cia udzału w międzynarodowych tur- ; 
nieju, jaki odbędzie się z okazji Wy- f 
sitawy Krajowej w Poznaniu . :

Władysław Sobolewski».

WRAŻENIA ZE STADJQNU
Ritola I Nurmi oszczędzali się naj- 

wldoczniej w przedbiegach 5 kim. za
dawalając s ę miejscami w pierwszej 
czwórce, klasyfik-ującemi ich do fina
łu. Całą świeżość swą wykazał jed
nak Nurmi w chwili gdy na ostatniej 
prostej dwu nieproszonych rywali, 
chclało go minąć ostatnim tchem. Wiel
ki Finn zerwał się jak strzała do fi
niszu i po 20 mtr. sprintu był już spo
kojny- o swoje 4-te miejsce.

Śmieszne omyłki zdarzały się pod-

Sport w wojsku Życie sportowców-robotników

Co należy bardziej podziwiać: pięk
ny rekord plotkarza afrykańskiego 
Weightman Smitha na dystansie 110 
mtr. — 14.6 sek., czy nowy rekord o- 
iimpijski na 800 mtr. — 1:50.8 Anglika 
Lowe? Rekord światowy Haliny Ko
nopackiej w rzucie dyskiem — 39.62

Turniej tennisowy o mistrz. 13 Dyw. 
Piech, pod protektorem generałowstwa 
Knoliów i przy ich czynnym współu
dziale. odbył się w dniach od 18 do 
22 lipca r. b. Rezultaty poszczegól
nych konkurencji przedstawiają się na
stępująco: panie 1) P. Majkowa. 2) P. 
Wudz ńska. 3) P. Maciejewska. Pa-

KpL Lucjan Frączkiewiez, szef O- 
środka Wych. Fiz. i P. W. w Krako
wie. wielce zasłużony działacz spor
towy. został podany do odznaczona 
krzyżem zasługi. Wiadomość ta zz-

nowle 1) kpt. Wójcik 44 p. p, 2) por.

pewne bardzo-ucieszy olbrzymie 
no jego uczniów i zwolenników.

Oryginalny mecz strzelecki w

gFO-

mtr.. czy też nowy rekord olimpijski 
w skoku wdał ' ’

Majka z 44 p. p..

7.73 mr.?
Amerykanina Hama —

Sztabu 13 Dyw. Piech. Gra podwójna: 
1) kpt. Woźniak i kpt. Wójcik z 44 p.

.. .. ... kowie odbędzie się w przyszłym
3) kpt. Rożelf ze i siącu.^ Mianowicie z inicjatywy

Kra-

. pp.
mjr. Rosotowsktego i kpt. Jasińskiego

Podziwiamy

IS. K., 2) por. Majka i kpt. Rolkę z 44
S. K. Gra mieszana: 1) P. Bobrowska

------- 1 jesteśmy pełni sza
cunku dla wszystkich rekordzistów i 
ich pełnowartościowych wyczynów, 
najdroższym i jakże bliskim jest nam 
jednak rekord Haliny Konopackiej, któ 
rej na pięty starały się nachodzić: 
Niemka — Reuter i Hęubleln. Amery
kanka Copełand. Szwedka Sve- 
berg i znana w naszym kraju Austrjacz 
ka — Perkaus.

Serca nasze radowały'- się z wielkie
go wzruszenia, kiedy speaker obwie
ści! 20 tys. widzom: „Lancement du 
disque dames: 1) Konopacka — Po- 
1ógne 39.62 mtr. Record du Monde*1 i 
kiedy przy wciąganiu ma główny maszt 
olimpijski sztandaru polskiego, orkie
stra odegrała hymn narodowy, wysłu
chany przez publiczność stojąco z ob- 
nażonetni głowami.

Brytyjski duch bojowy jest Rodny 
uwtagi. Lowe powtórzył swój sukces

i kpt. Rolkę, 2) P. Raypertowa i kpt. 
Wójcik.

Jak wynika z powyższego wszystkie 
p erwsze miejsca zdobyli p.p. oficero
wie bądź ich żony z 44 p. S. K. Dużą 
zasługą takiego stanu rzeczy jest po- 
। parcie jakiego dozna je sport tenniso- 
wy zc strony dowódcy 44 p. S. K. Pa
na Pułkownika Witorzeńca Romana. 
Poza posiadanym własnym kortem ten 
nlsowym 44 p. S. K kończy budowę 
dwu nowych kortów.

Wojskowe zawody pływackie w 
Krakowie. Mistrzostwa pływackie O. 
K. V. dały wyniki: 1 Wawrzeczko 
(75 p. p.) — 1 min. 43 sek. 5. II. Roi (73 
p. p.) — 1:43.9, III. Ritterman (5 pac.) 
— 1:47.2: 100 m. dow.: I. Biegun (1 p. 
sp.) — 1:33. II. Skonieczny (3 p. Sp.) 
— 1.38,8, HI. Pietrecki (73 p. p.); 100 
m. nawznuk: I. Smolka (20 p. p.) — 
1:45.8, II. Wójćk (20 p p.), JH Łukie- 
wiicz (20 p.'pJ: 1000 m. dow.: I. Rit- 
terman — 22:19, II. Skonieczny, III. 
Wójcik; 400 m. dow.. 1. Smolka — 
7:05,8 (rekord WP), M. Skonieczny. Ili 
Fischer (3 p. sp.): 5x50: I. miejsce 3 
p. sp., II. miejsce 20 p. p.

W punktacji ogólnej mistrzem Kor
pusu O. K. w pływaniu został 20 p. p. 
—66 plkt., drugi był 3 p. s. p. —63 plkit. 
3-ci 5 p. a. c. — 18 pkt., 4-ty 74 p. p. 
— 17 pkt.. 5-ty 73 p. p. — 13 pkL. 6-ty 
1 p. sp. — 13 pkt.

W końcu zawodów rozegrano towa
rzyski mecz piłki wodnej pomiędzy 
drużyną 20 p. p. a komp. 3 p. sp. ż 
wynikiem 5:0 dla „dwudziestki11.

Mistrzostwo pływackie D. O. K. VII 
w Poznaniu wyłoniły nast. zwycięz
ców: por. Zniński. kan. Jarczyński, 
szer. Górnicki, szer. Meklen, kapr. 
Heidler. W ogólnej punktacji zwy
ciężył 19 p. a. p.

odbędzie się na tutejszej strzelnicy z 
broni małokalibrowej mecz sprawoz
dawców sportowych z wszystkich 
d żie mników knako wskich.

Na Żoliborzu powstał niedawno z W- 
cjatywy radnej Gliszczyńskiej, pp. Tru 
szewskiego. Rznka, Wewiórowskiego i 
Majera — Robotniczy Klub Sportowy 
Żoliborz. Pomimo pracy w b. cięż
kich warunkach klub rozwija się szyb
ko i już obecnie posiada czynne sekcje 
bokserską i piłki nożnej. W najbliż
szym czasie powstaną sekcje: gimna
styczna I lekkoatletyczna. Pozatem 
..Żoliborz11 jest picrwsżym robotni
czym klubem, który założył sekcję 
muzyczną. Mamy wrażenie, że podob
ne sekcje nprzyjemntojące pobyt w klu
bach, przyczyniłyby się do rozwoju i

Sezon automobilowy we Lwowie
Tegoroczny sezon automobilowy za

powiada s ę we Lwowie b. żywo. Ma- 
łopolski.Khib Automobilowy przemógł
szy wreszcie pierwsze trudności orga
nizacyjne, które ze względu na spe
cjalne stosunki tutejsze były szczegól
nie ciężkie, zwrócił całą swą uwagę 
na rozwój i rozbudowę ruchu sporto- 
wo-automobilowego. Komisja sporto
wa wyposażona ostatnio w szerokie 
pełnomocnictwu zabiera się energicz
nie, do rzeczy, tak, że Istnieje uzasnd- 
ntona nadzeja ruszenia lwowskiego a- 
ntomobiHzmu sportowego z martwego 
punktu, na którym od dłuższego już 
czasu ugrzązł.

Już najbliższa sobota I niedziela 
przynosi nam interesujący, ze względu 
nia ciężkie warunki, rald Lwów—Ry
manów — Lwów. Impreza ta zapo- 
wiiada się bardzo dobrze już choćby z 
powodu udziału znacznej liczby wo
zów rozmaitego pochodzenia. Trasa 
naidu biegnie w p er wszym dniu ze 
Lwowa przez Janów — Radymno — 
Przemyśl do Rymanowo-Zdroju. W ra
my programu pierwszego dnia wcho
dzi próba szybkości górskiej, która 
odbędzie się na wzniesieniu na Krzyw- 
czycy (pod Przemyślem) na przestrze
ni 2 kim. Drugi etap ńaidu prowadzi 
z Rymanowa - Zdroju przez Sanok, 
Birczę, Przemyśl, Chyrów, Sambor, 
Drohobycz, Stryj, Kałusz, śliwkę, Żó
rawino, Mikołajów do Lwowa. W ra- 
idzie biorą równocześnie udział wo
zy Krakowskiego Klubu Automobilo
wego.

Drugą wielką Imprezą o charakterze 
wybllmie sportowym zakrojonym 
na marę europejską będzie między
narodowy wyścig na przestrzeni 20 
kim.., stanowiący Integralną część za
wodów o mstrzostwo Polski. Wyścig 
odbędzie się dnia 3 września w cza
sie Targów Wschodnich i zapowiada 
się doskonale ze wizględu na wielką 
ilość zgłoszeń, wśród których nic brak 
nazwisk o zagranicznej stawte.

Poza temi dwoma itmprczami nale- 
żącemi do MKA. będzie Lwów areną, 
ua której rozegrają słę imprezy urzą
dzone przez inne kluby. I tajk. będzie 
Lwów w przeddzień wyścigów celem 
raidu gwiaźdizfetego, który rozwinie się 
z całej Polski. W tymże dniu bawić 
będzie w stolicy małopolskiej rald pań, 
urządzony pinzez Automobilklub Polski. 
Dzień 9 września ustanowiony został 
na dzień próby pobicia rekordów pol
skich.

Jesień więc prayniesłe zwolennikom 
rozwijającego się automobil izm u 
szereg ciekawych wydarzeń, które 
przyczynią się zapewne do zwiększe
nia popularności i podniesienia zrozu
mienia znaczenia samochodu w współ- 
czesnem życiu.

innych stowarzyszeń sportowych. Żo
liborz liczy dziś przeszło 100 człon
ków.

Kobiecy Klub Sport. „Start", zało
żony zaledwie pięć miesięcy temu jest 
obecnie największym kobiecym klubem 
w Warszawie. Liczba jego członkiń 
wzrosła do 2501 Klub posiada dosko
nałą sekcję gimnastyczną (przeszło 150 
członkiń!), która ćwiczy w dużej sa
li Podchorążówki. Pozatem sekcja gier 
ruchowych (hazena, siatkówka, ko
szykówką) ćwiczy na boisku Oflcer- 
sk ej Szkoły Sanitarnej, sekcja tury- 
styczno-wycieczkowa urządza co nie
dzielę i święta wycieczki całodzienne 
za miasto, sekcja wodna prowadzi sy
stematyczne kursy, pływania na plaży 
miejskiej, wireszcle doskonale się roz
wija sekcja dziecięca. Wszechstronna 
ta praca świadczy, że zaniedbany u 
nas sport kobiecy (zwłaszcza wśród 
mas pracujących), wchodzi już na nor
malne tory rozwoju.

Pierwsza w całem Zagłębiu- nalto- 
wem sportowa placówka pod nazwą T. 
U. R. powstała w Drohobyczu. Noiwe 
robotnicze kluby sportowe powstały 
również w Stanisławowie i Katowi
cach. Ostatni pod nwwą I. R. K. S. 
„Katowice" posiada wszelkie damo, a- 
by stać się jednym z najlepszych klu
bów na Śląsku.

W Łodzi Zjednoczone Zakłady Schei- 
blora i Grohmana postanowiły utwo
rzyć klub sportowy dla robotników 
tej fabryki. Protektorem klubu został 
p. Grohman prezesem dyr. Kokelli. 
Przy klubie utworzono sekcje: bok
serską ping poingową, kręglową, pił
ki siatkowej i koszykowej Drugi klub 
powstał przy „Widzewskiej Manufak
turze*1 pod opieką dyr. Maksa Kohna, 
który przyrzekł nawet zbudować dla 
klubu stadion na terenie 200x150 mtr.

Okres letni jest zwykle wykorzysty
wany przez robotnicze związki spor
towe (^lem urządzenia kursów im 
struktorskeh i obozów letnich. Obec
nie Zw. Rob. Stow. Sport, urządza dm 
13 sierpnia, r. b. w Zawodizlu pod Czę
stochową, dwutygodniowy. kurs in
struktorski.

czas oficjalnego ogłaszania wyników ' 
przez magafon lub na tablicy. Raz : 
wymieniono, że czas 400 mtr. przez j 
plotki wynosił 1 m. 54 sek. innym ra- ; 
żeni usłyszeliśmy, że 100 mtr. prze- i 
biegn'ęto w 10 i cztery piąte minuty; |

Starter biegów’, Miiller (Niemiec) za- i 
robił sobie na gwizdy własnych roda- i 
ków podczas f mułu setki pań. Gdy po | 
jednym falstarcie zdyskwalifikował on h 
■kanadyjkę Cook, zaraz potem zerwa- 4 
ła s'ę zbyt wcześnie Niemka Schmidt i 
i rad nie r.ad musiał i ją zdyskwalifi- ; 
kiować. Lojalność ta została nagrodzona’ ; 
przez widzów niemieckich gwizdu- ‘I 
irleim.

Podczas przedbiegu S kim. najwięcej 
oklaskiwany był Kanadyjczyk Keay, 
który pięknym szpurtem kończył... o- ! 
statni mimo, iż był zdystansowany [ 
o 2 okrążenia. Natomiast przedostał- j 
ni — L:twhi Petraitis wołał wycofać [ 
się na % okrążenia przed końcem. Oto j 
dwa przykłady pojmowania ry waliza- j 
cji sportowej. ;

Włoch Toettl tak wysilił się w przed i 
biegu 200 mtr., że zemdlał na 4 mtr. / 
przed taśmą. Nieprzytomnego biega- ; 
cza wyniesiono ze stadjonu.

Wattson, średniodystansowiec ame- I' 
rykański, ma uschniętą i pozbaw ona ' 
dłoni prawe rękę. Mimo to potrafił 
on sobie szybko wykopać łopatką do
łek dó startu 800 mtr. Zajął on w tym 
biegu dopiero 8 miejsce.

Duże wrażenie wywołało na wi
dzach- stadjoniu ukazanie s'ę ezgotycz- 
nej flagi egipskiej, z półksiężycami. 1 
trzema gwiazdami, na głównym ma
szcie olimpijskim. Uczczono w tęn • 
sposób jedyne dotąd i niespodziewane 
zwycięstwo Nosselir Beja w dźwiganiu 
ciężarów.

Pierwszego dnia Igrzysk tytuły tńl- 
strzów oliinupijskxli zdobyli dwaj Ame. 
rykanic King i Kitek oraz Flnlandczyk* - 
Nurmi. Było to jakby podkreślenie 
dotychczasowego p erwszeństwa tych >; 
dwu nrodów w lekk cj atletyce.

Niemiecka prasa zjadliwie notuje, że 
M. K. O., który w zasadzie operuje ję
zykiem francuskim, jako urzędowym,- 
w ostatniej chwili postanowił, że po
chód narodów odbędzie się w/g naizw ; 
w języku holenderskim Inaczej Nlęm 
cy (Alłemagite) szły by na przedzie ■ 
tak ziaś (Dlutscliland) dopiero w środ
ku. I

Najdłuższe nazwisko wśród oWmipfJ- 
cizyków zgromadzonych w Amsterda- i 
mie posiada Portugalczyk — Artur I 
Prata Robelo de Lima. — Niestety nie 
odznaczył się on pozatem niczem.

Nony Nitrowciw Samochodowych
Musza Lenartowicza
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Dziefi triumfu PolsKi w Amsterdamie
Pierwsze dwa dni zawodów upłynę 

ly pod znakiem klęsk rekordsmenów 
sw ata. Hirschfeld. Osborn. Taylor zo 
stają na trzeciem względnie piątem 
"ilejscu. Rekordzlstka setki Ju-nker, 
odpada ,w półfinale. Nie jest to do- 
brą wróżbą dla panny Haliny, która 
od dwu dni przeżywa niemałą tremę, 
^denerwowania tego nie może zataić 
J udz ela się ono otoczeniu.

W „Vasco da Gama School" unika 
się już rozmów na temat dysku i 
Wszyscy zadają sobie tylko pytanie: 
. Zagrają nam hymn — czy nie 
Nagrają?

Rekord świata Konopackiej. Zwycięstwa Lowa, Hama i panny Robinson
idealne ułożony w powietrzu, leci 
dość płasko pada kolo 38 m.

Natychmiast po Konopackiej wcho
dzi do koła dobrze zbudowana, sil
na Amerykanka, Copeland. Styl o- 
czywiście amerykański, obrót źle wy 
konany, dysk leci za wysoko — spa
da przed 35 m.

Jeszcze 2— 3 zawodniczki, na któ-
rę się nie patrzy — i znów Heublein, 
Moldenhauer, Vellu i Svedberg.

Konopacka rzuca po raz drugi.

Rozsądek każę nam czekać spokoj- 
iiie popołudnia. Przecież treningi wy 
kazały różnicę paru metrów między 
Konopacką, a najbl.ższemi jej współ
zawodniczkami. Przeć eż nie startuje 
pierwszy raz w życiu, zdołała ńopa- 
nowac tremę w Goteborgu — źdola 
i teraz

Dysk znów Idzie za płasko. Tym ra
zem tak płasko, że już na 34 m. pa
da na ziemię

Alę strach ma wielkie oczy Dwa 
^^uty przekroczone — raz dysk wy
ślizgnie się z ręki — i będzie po wszy 
stkiem.

A przecież takiej stawki sport pol
ski jeszcze nie rozgrywał.

Od rana pada deszcz. Niebo zacią
gnięte jest chmurami zupełn e bezna
dziejnie. Obawiamy się niespodzia
nek na wilgotnym terenie i martwi
my się. że mało ludzi oglądać będzie 
nasz triumf.

Kolo południa jednak, holenderskim 
zwyczajem zaczyna się wypogadzać. 
Cale popołudnie jest ładnie, świeci 
słońce, choć niebo w połowię pokryte 
gest chmurami. Czystego nieba niema 
tu zdaje się nigdy.

2 pp stadion, zaczyna się na
pełń aó Dużo miejsc jest wprawdzie 
pustych, jedm k można ocenić liczbę 
widzów na dwadzieścia parę tysięcy. 
Dzień dzisiejszy zaczyna się ód płot
ków. z któremi równolegle odbywa 
się skok wdał panów i dysk pań.

Przedbiegi na 110 ni. przez płotki.
Jest to konkurencja najsilniej obsa

dzona. Skoro w 5 przedbiegach wy
równano czas Olimpiady Paryskiej 
(15,0), a w jednym rekord świata, sko 
to we wszystkich niemal seriach róż
nice między pierwszym a ostatn m 
nie przekraczają sekundy, skoro w o- 
bydwu półfinałach wyrównany jest 
rekord światowy, a w trzecim jest 
pobity — można beż ryzyka twier
dzić, że w tej specjalności w ostat- 
niem czteroleciu dokonany został naj
większy postęp.

Przypisać to należy temu, że daw
nej ptawdziwie świetna technika na
leżała do rzadkości — a dziś opano
wały ją setki ludzi.

1-s.za serja: 1) Śempe — Francja 
15 0, 2) Jandera — Czechosł 2-ga ser 
ja: 1) Ring — USA 15.0 2) VHjoen — 
Afr. Pol.. 3) Wessely—Austria. 3-a se
ria: 1) We ghtman-Smith — Afr, .Pol. 
14.8 — rekord świata wyrównany, 2) 
Alarchand — Francja, 3) Andersson 
— Szwecja. Smith bez widocz-

Przychodzi ostatni rzut w serii. Ko 
nopacka jest już spokojna. Dysk wy
latuje bardzo poprawnie, choć jeszcze 
za płasko — leci — chwila oczekiwa
nia — i pada blisko b alej liny i 40 m 
Chorągtew biało-czerwoma znów od
suwa się od innych. Ostatni rzut se
ryjny Copeland—jesteśmy już spo
kojni.

Po chwili na tablicy informacyjnej 
ukazują się numery i wyniki pier
wszych trzech w serji. Oto wynik:

1) Konopacka — 39 m. 17 om., a 
więc brak 1 om. do rekordu świata. 
2) Copeland — USA 36 m 33. 3) Heu
blein — Niemcy 35 m. 56. 4) Sved
berg — Szwecja 34 m 68, 5) Rei- 
chardt — USA 33 m 52, 6) Vellu —: 
Francja 31 m. 29. 7) Jlchaelis — Hol. 
31 m. 04. 8) Moldenhauer — Niemcy 
30 m. 94. 9) Borsani — Włochy 30 m. 
67. 10) Karłsone — Łotwa 30 m. 60, 
11) Petit — Belgja 25 m. 28 12) Toit- 
gans — Belg. 24 m 40.

Serja 2-ga uspakaja nas całkowicie. 
Konkurencja, mimo groźnego dla nas 
nazwiska Milly Reuter, jest znacznie 
słabsza. Konopackiej nie zagraża tu 
nikt, a za to Kobielska ma wile do 
powiedzenia. Kobielska ma pierwsze 
dwa rzuty zupełnie neudane Brak 
jej tej rutyny międzynarodowej, jaką 
zdążyła już zdobyć Konopacka | ner
wy robią swoje.
• Trzecim, rzutem, względnie dobrym 
technicznie, poprawia się nieznacznie, 
przekraczając 32 m.

Flaga polska znowu wbita jest na

miejscu honorowem, wyprzedzając 
znacznie dwie bardzo skromne flagi 
amerykańskie.

Wyn k 2-ej serii: 1) Reutter—Niemcy 
34 m. 75 om., 2) Perkaus — Austrija 
33 m. 54 cm.. 3) Kobielska — 32 m. 
72 cm.. 4) Mader — Niemcy 32 m. 22 
cm., 5) Mac Donald — USA 30 m. 25 
cm., 6) Ruda — Węgry 29 m. 65 cm., 
7) Dekens — Holandia 29 m. 36. 8) 
Jiikely — Rumunia 28 m. 19 cm., 9) 
Jenkins — USA 27 m. 07 cm.

Do finału wchodzą więc z l-szej se
rji: Konopacka. Copeland. Heublein i 
Svedberg oraz z 2-ej — Reuter i 
Perkaus.

Przedbiegi na 200 m.
Nim ukończyły s.ę seryjne rzuty 

dyskiem, rozpoczęła się długa młócka 
przedbiegów 200 m

Ten rewanż za setkę, ten bieg, wy
magający w równej mierze szybkości, 
jak i wytrzymałości, był właściwie 
ostatnią nadzieją Niemców Na KOr- 
n ga, Schullera i, Schlósskego patrzy
ły z utęsknieniem wielotysięczne rze
sze Niemców, napróżno wyczekując 
pierwszego zwycięstwa.

Cały ten dzfeń zresztą być dosyć 
cichy, bo Niemcom się nie. wiodło. 
Gdy Nemcy n e wygrywają — do
słownie niema komu się cieszyć Na
wet Anglicy i Amerykanie stanowią 
grupy tak stosunkowo nieliczne, że 
ich wybuchy radości giną w ggan- 
tyoznym stadion ,e.

'Z tern ..Ober alles“ coś się jakoś pop 
suło. Punkt po punkcie odchodizi, a 
wszystkie od paru lat w niebywały 
•sposób reklamowane '„kanony" nie
mieckie schodzą jak niepyszne z pola' 
walki.
Pozostali Kornig. SchOłler. Sohl&sske. 

I przyznać trzeba, że los bawił się 
na koszt N .emców. robiąc im aż do 
półfinałów różowe nadzieje

1-sza serja: 1) Oummlngs — USA 
22.4, 2) Mourlom — Fr. 2-ga serja: 
1) Kugelberg — Szwecja 22.4. 2) De- 
grelle — Francja. 3-cia serja: 1) Ftoz 
Patrick — Kanada 22.4, 2) Carlton — 
Australia. 4-ta serja: 1) Schiiller —

Niemcy 22.0. 2) Van iden Berge — 
Holandia. 5-ta serja: 1) Paddock — 
USA 22.2, 2) Gomez Daza—Meksyk.

„Najszybszy człowiek" świata jest 
zaledwie cieniem tego, ozem byl przed 
5 — 6 laty.

6-ta serja: 1) Scholz — USA 22.2, 
2) Adams — Kanada.

Mistrz VHI-ej Ol.mipjady robi po
dobnie jak Poddock, wrażenie czło
wieka, który kończy swą. karierę. 
Biegnie jeszcze wspaniale, ale znać po 
nim wielki wysiłek. Przecież już 8 
lat temu był dwukrotnym Lnalistą o- 
limpljskim

7-ma serja: 1) Schiósske — Niem
cy 25, 2) Borah — USA. Dwum tu
zom pierwszej w elkości udaje się 
walk-over, to też bez ceremonii prze-
bywają dystans nidedwic 
kiem.

truchci-

8-a ser ja: 1) Cerbonney — Francja
22.2, 2) Brochart — Belgja. 
dop,e.ro, jak niesprawiedliwie 
dał przedbiegi!

Widać 
los ukla

9-ta seria: 1) Legg — Air. Pol, 
22.4, 2) Barucco — Arg.

10-ta serja: 1) Kórn g — Niemcy 
23.4, 2) Knenicky — Czechosł. 11) 
serja: 1) Butler — Anglja 22.8, 2) 
Manuacrt — Er. 12-ta serja: 1) Geis- 
sler — Austria 22.4, 2) Castelli — 
Wiochy. 13 serja: 1) Rangeley — An 
glja 22.0, 2) Broos — Hol. 14-ta ser- 
ja: 1) Williams — Kan. 22.6, 2) Ham- 
bidge — Anglja, 3) Vykoupil — Cze
chosłowacja. Mistrz setki idz e zupel 
me bez wysiłku. 15 serja: 1) Gili — 
Anglja 22,2, 2) Kmsman — Afr. Pot.

Finał 8Oo in.
Cłom dnia stanowił oczywiście ten 

cudowny finał —.było to don dla 
wszystkich, z wyjątk.em nas, Pola
ków, którzy, gotowi byliśmy odrywać 
wzrok w najbardziej emocjonujących 
momentach walki, skoro tam. w kole 
pojawiała się biało-czerwona postać 
Konopackiej.

Na starcie Lowe otrzymuje we
wnętrzny tor, Keller zaś skrajny. 
Czarny Ediwardis ozdobiony wielkim 
purpurowym Hścem klonu na białej 
koszulce, przez widu typowany na

zwycięzcę, nauczony wozorajszem 
doświadczeniem, wystrzega się pro
wadzenia. Wystrzegają się tego 
wszyscy rutynowani taktycy, którzy 
wiedzą dobrze, że w takiem towarzy 
stwie żaden człowiek na świece nie 
utrzyma się na przedzie od starto 
do mety.

Kozłem ofiarnym został Hahn, któ
ry wyszedł na leadera i m nął pier
wszy 400 metrów w 55 sek, prowa
dząc Edwardsa. Lowea i Martena. Po 
500 m. Lloyd Hahn, widać pewny 
bardzo siebie, usiłuje uciec Ten fa
talny błąd taktyczny kosztuje go dro
go. Przedwczesny sprint odebrał mu 
możność walki na finiszu.

Tymczasem Lowe zrozumiał najle- 
p’ej kiedy trzeba atakować. Wybrał 
moment — na jakie 150 m. przed me
tą — kiedy reszta bała się jeszcze 
iuiszu końcowego » szybkim zrywem, 
dosłownie ucickl Edwardsowi i Halino 
wi. M al dość siły by zdobyty sztur
mem awans jakich 6 — 8 metrów u- 
trzymać do końca i wygrać z niespo
tykaną w Igrzyskach odlegtości-ą w re 
kordowym czasie 1:51.8 Rekord olim 
pilski Mereditha padl po 16 latach— 
do rekordu Peltzera zabrakło 0 2 sek.

Lowe dokonał też pierwszy nieby
wałego „exploit“, jakiem jest dwukrot 
n.e zdobyce mistrzostwa olimpijskie
go na 800 m. Niebywale warunk? fi
zyczne jelenionogicgo Anglika, połą
czone z rzadkim zmysłem taktyki, da 
ły rezultat wspaniały.

Gdy Lowe pewnie dobiegł do taś
my, za nim rozgrywał się dalszy ciąg
dr amato.
Halin 
w a 
trzech 
szli

. Na prostej 
rozpaczliwi i

Edwarda

zostali 
ludzi, 

W tyle

goniący

Bylilen, Martin 
się do finiszu

zaatakowani 
którzy cały 

i rezerwowali

Lo- 
przez 
czas 
s'ły

i Engelhardt zerwali
____ jednocześnie. Najpóź

niej. ale za to najlepiej finiszował Nie
miec. Bezręki Watsou i Fuller, żad
ne] rop w b:egu tym ire odegrali.
„JESZCZE POLSKA NIE ZGINĘŁA".

Nim odbył się finał 800 m„ ostatnie 
rzuty dyskiem były zakończone i od
bywało się mierzenie.

U NAJSZYBSZEGO CZŁOWIEKA ŚWIATA
Wywiad „Przeglądu Sportowego** z triumfatorem 1OO i 200 mtr. — Williamsem

Kanadyjczycy są największą sensa- 
cją świata sportowego. Nikt nie spo
dziewał się, że odegrają oni na olimpij
skich zawodach lekkoatletycznych tak 
dominującą rolę. Liczono się.z Ame
ryką, Finłandją, Niemcam Zawodnicy 
z dużym czerwonym liściem klonu na 
piersiach — przyjznajmy szczerze — 
byli niemal kopciuszkami Igrzysk.

Nic w tern dziwnego. O lekkoatle-

nego wysiłku odsądzą się od wspóliza 
wodnków i osiąga fenomenalny czas 
mino wyraźnego zwolnienia przed 
metą 4 serja: 1) Andersom — USA 
15.0, 2) Wennstróm — Szwecja. 5 ser- 
ja: 1) Dye i— USA 15.0, 2) Atkiinson— 
Air. Połudn. Długonogi Dye robi du 
że wrażenie przez swój piękny styl, 
sprężystość kroku i łatwość brania 
płotków. 6 serja: 1) Lucas —Anglia 
15.4. 2) Steinhardt — Niemcy. 7 ser- 
ja: 1) Collier — USA 15 0, 2) Sio- 
siedt — FinJ " ' ~ ’8 serja: Tej czeka-
rny z emocją: startuje Trojanowski 
Dostał s ę on w take towarzystwo, 
z którego wyjść zwycięzcą nie może. 
Następują dwa false starty. Troja
nowski za każdym razem zostaje w 
dulkach, jak wmurowany. Za to też 
za trzecim razem, gdy bieg poszedł 
na dobre, został także w tyle, tak, 
że już na 1-m płotku byl o metr za 
resztą.

Choć doskonałą techniką .wyróżniał 
s:ę Trojanowski nawet tutaj należąc 
bezsprzecznie do najlepszych styli
stów — jednak brak szybkości nie 
pozwolił mu na zajęcie lepszego m ej- 
sca, n.z 5-te w czasie 16.0. 1) Gaby, 
Anglja 15.2, 2) Sten Petersson — 
Szwecja, 3) Watson — Australia, 4) 
Mlropottlos — Grecja, .5) Trojanow
ski, 6) Lundgrecn — Danja.

Drug’ raz plotkarz nasz trafił w 
przedblegu na Peterssona, z którym 
oczywiście nie mógł dać sobie rady 
9-ta serja: 1) Miki — Jap., 15,4, 2) 
Burgldcy — Anglja.

Skok wdał.
Konkurencja ta odbywa się w 4-ch 

zakonspirowanych grupach, na 2-ch 
skoczniach, położonych po bokach 
bo ska, szczelnie ostonętych przed 
okiem publiczności przez zwarty szpa 
Icr sędziów, zawodników i innych 
osób, które w nadmiernej ilości ża
lu dmły boisko.

Pechowy murzyn Hubbard — nai- 
»nakom:tszy skoczek, jakiego widzia
ła kula ziemska — ma 2 doskonałe 
skoki przekroczone. Za trzecim ra
zem skacze już bardizo ostrożnie — 
i uzyskuje 7 m. 11 — na ' równi z 
Tuulosem —• zamykając sobie temsa- 
mem drogę do finału, w którym 
■walczy najlepsza szóstka, a więc 
Ham — USA 7.73, Cator — Haiti 7.58 
i Kócherman (Niemcy) 7.35 z 1-szej 
serji. Bates — USA 740 i Mefer — 
Niemcy 7.39 z 2-ej serji, Svensson — 
Szwecja 7 32 i Gordon — USA 7.29 
z 3-ej, wreszcie de Bocr — Hol 7.32 
z 4-ej, Nowak w 4-ej serji pozostaje bez 
miejsca, uzyskując najlepszy skok 
6,76 mtr.

Rzut dyskiem dla pań (serie)..
W 1-ej serji startuje 12-cie zawod

niczek.
Z zapartym oddechem patrzymy na 

każdy rzut — i za każdym razem u- 
cieka z nas część niepokoju. Serię 
rozpoczyna Niemka. Heublein. Czar- 
no-czerwono-żółta chorąg'eiw wbita 
iprzy nanr >wanem na trawie kole 35 
m.. n’edhigo nas niepokoi Szwedka, 
Svedberg. najgroźniejsza konkurentka, 
która przyznaj* się do czterdzlestome 
trowych rzutów na treningach, tym 
razem linji 35 m nie osiąga.

Zaraz po niej zjawia się w kole wy 
smukła, biało-czerwona postać Po- 
teżny zamach, szy’ ’il obrót — 1 dysk

LORD BURGHLEY (ANGLJA)

Wycieczkę z Aliluzy do Warszawy 
przedsięwziął warszawianin Michał 
Frajberger, student z Miluzy. Wyje- 
chiał om w dn. 18 lipoa I poprzez Frei- 
burg, Freidenstadt, Stuttgart, Norym
bergę, Drezno, Gorlice, Ligii cę i Wro 
cław przybył w dn. 28 lipoa nu gra
nicę polską do Słupi. Tu jednak mu- 
siat zakończyć swą wycieczkę, pol
skie władze celne nie przepuściły bo
wiem roweru przez granicę. Frajber- 
ger pokrył ogółem 1300 kim, prze
bywając średn'o 80 kim. w terenach 
górzystych, a 120 klin, na płaszczy
znach. Frajberger jest wyceczką — 
dość forsowną — zachwycony 1 ma 
zamiar startować w biegu dookoła Pol 
ski, do którego próbą generalną był 
nald Mil u za — Słupia.

Na Tour de Pologne daje Kraków 
8-miu zawodników; jednakże zawodni
cy wolelfby rozpocząć bieg 2 wrze
śnia, zamiast 7-go.

Jan Łazarski b. mistrz Polski tre
nuje znowu na tarze i osiąga już dio- 
skoniałe czasy. Szkoda tylko, iż je
den z najpiękniejszych terenów kolar
skich w Polsce, tor Cracovii stoi od
łogiem

SZWEDZKIE 
NOŻYKI 
do golenia 
światowej

SWING

Wywoływacze
1 Inne chemikalia

Andrzeja Cejzika
R najlepsze

Warszawa. Żądać wszędzie

tycznym sporcie kanadyjsk’m docho
dziły do Europy nader skąpe wieści. 
Jedynie hokeiści kanadyjscy zwrócili 
wogóle uwagę świata sportowego na 
swój kraj. Może Amerykanie coś nie 
coś wiedz eli o niebezpieczeństwie gro 
żącem im ze strony Kanady, poważnie 
jednak tej sprawy nie traktowiali.

Rezultat jest taki, że Ameryka wy
grała jeden zaledwie bieg.

Solą w oku Yankesów jest Kanadyj
czyk Williams — .najszybszy człowiek 
świata, pos adacz tytułów mistrza olim 
pijskiego na 100 i 200 mtr.

W „Hoiand Hotel" przy Nleuwendijk. 
gdzie zamieszkali Kanadyjczycy, za
stałem WiHiamsa z trenerem i masa 
żystą. Bradzo sympatyczny, szczupły, 
słusznego wzrostu, leży zaledwie 20 
lat. Karjerę sportowa ma więc za
pewnioną' na długie lata. Nie posia
da się on z radości, że ojczyźnie swo
jej przysporzył tyle chwały i że dwu-
krotnie na główny
wcagnięta

maszt olimpijski
została dzięki niemu cho

rągiew kanadyjska. Mimo swego mło-

dego wieku Williams jest poważny. 
Potrafi skrzętnie ukryć swą radość. 
Mówi maiło, krótkiemi zdaniami.
lem telegraficznym. Cechuje go 
ta szybkość, której zawdzięcza 
zwycięstwa.

— Przed startem bytem nieco

sty- 
i tu 
swe

zde-
nerwowany — mówi mistrz olimpijski. 
Któż z zawodników na starcie, wśród 
najsilifejszej konkurencji nie jest kląb- 
kiem nerwów? Moje szanse zwycię
stwa były nlemniejsze od Innych współ 
zawódiiiczących, przyterr.- wierzyłem, 
że baur olimpijski przypadnle ml w u- 
dziala. Do Amsterdamu pr z:y gotowa - 
J śmy się starannie. Szczęściem naszem 
jest, że nie jesteśmy przetrenowani. 
Instruktorzy nasi specjalnie na to zwra 
cali uwagę. V/ ostatnim tygodniu 
przed Amsterdamem trenowałem jedy
nie po 15 niinut dziennie, nie tylko bie- 
gi, ale ogólne ćwiczenia cielesne, spe
cjalnie zaś gimnastykę. Przyczyny nie
powodzenia Amerykati w Amsterdamie 
widzę w przetrenowaniu. Fakt, że do 
ćwierćfinału setki mężczyzn weszło

aż 4-ch Kanadyjczyków (Fitzpatrick, 
Adam, Hesiter i Williams) a w konku
rencji kobiecej najlepsze czasy miały 
również 4 Kanadyjki (Bell, Cook, 
Smith, Rosenfeld) świadczy najdobit
niej. że w sprintach Kanada jest dziś 
twierdzą świata. Zresztą nie jest to 
ieszcze ostatnie słowo, które Kanada 
wypowiedział..

NA ZIEMIACH MAŁOPOLSKI
Rzeszów. Resovia — Wisłoka (Dę

bica) 7:1. Sromotna klęska mistrza 
podoikręgu tarnowskiego, który u- 
stępował Resovii, Do przerwy gra 
otwarta, przyczem Resovia uzyskuje 
4 bramki przez Maca (karny) Złamań 
ca, Małodobrego i Dytąga — po przer- 
wiie przewaga Resovii uwidoczniona 3 
bramkami stoelonemi przez Malodo- 
brego l Otaca. W Rcsowii wyróżni
li się Małodobry w ataku i Kustek na 
tyłach Grabowski,. Bieniek i , Sog- 
na w pomocy. W Wisloce niezły Ksią 
żek w obronie — natom ast b. słabi 
Seja w bramce i Nioc w ataku. Za
wody prowadził b. słabo p. Szymań
ski.

Małodobry — doskonały napastnik 
Resovii po dłuższej przerwie, znowu 
zasilił szeregi Resovii.

Drohobycz. Sokół — Czuwaj 
(Przemyśl) 1:0. Zawody o mistrz, ki. 
B. Gra prowadzona z lekką przewa
gą Sokola. W 30 iniii. strzela ładnie 
bramkę dla Sokoła, środek ataku Hy- 
nyk. W drugiej połowie wskutek wia
tru Sokół stale gości pod bramką Gzu- 
waju. Pb 24 m. przed końcem gry sę
dzia p. Pilersdorf przerywa zawody, 
rzekomo z powodu ulewnego deszczu.

Stanisławów. Rewera — Lechja 
(Lwów) 3:k Mistrz, kl. A. Zawody

należały do najładniejszych w sezonie. 
Drużyna Rewery mimo rezer
wowego składu grała dobrze i am
bitnie, przewyższała też przeciwnika

Turniej tennisowy w Jaśle o mi- 
strzostwio Zachodniego Zagłębia Naf
towego i nagrodę wędrowną — puhar 
srebrny Wład. Steinhausa — urządza 
Autonomiczna Sekcja Tennis. J. K. S. 
Czarni w Jaśle w dniach od 2 do 5 
sierpnia na własnych kortach ziem
nych. Zamknięcie listy zgłoszeń dnia 
1 sierpnia godz. 18. We wszystkich 
konkurencjach nagrody w medalach 
oraz cenne dary honorowe. Zapowie
dziany jest liczny udział graczy lwow
skich, krakowskich i wileńskich.

Garbarnia bawiła w ub. niedzielę 
w Zakopanem na ' wycieczce, którą 
drożynę urządził dyr. Manka, jako 
wyraz wdzięczności za pokonanie 
Podgórza.

Bieg o puhar zdrojowy w Krynicy 
ma przestrzeni 4200 m. wygrał Sa- 
waryn (Pogoń, Lwów), drugi Mołyka 
(A. Z. S., Kraków), trzeci Wencel z 
Katowi.

Gonitwę lisa na motocyklach w Po
znaniu przy udziale 16 motocyklistów 
wygrał Śmigielski przed Barcikow- 
skim. Zawody organizowała Unja dla 
swych członków. ,

Maks Lip.

WILLIAMS (KANADA)

Selinger (Makabl), Makowski (Wi
sła oraz Gintel (Cnaoovia) zgłosili swó 
jo przystąpienie do kl. sp. „Garbar
nia" w Krakowie i od 1 września 
wezmą już udział w grach, o wejście 
do Ligi PZPN.

Rzadki jubileusz w tych dniach świę 
cić' będzie znany w sferach kolarskich 
całej Polski kapitan ZPTK p. Aleksan
der Choczner, Znany ten działacz ko
larski obchodzi • w sierpniu 'jubileusz 
25-lecia pracy sportowej w kolar
stwie.

Bieg dookoła Polski zaeleiktryzo^t 
tut. kolarzy, Ziembickt, Więcek. Drań- 
ko, Kołomyjec i wielu innych przepro
wadzają intensywne treningi, szyku
jąc się do zaciętej walki w tym gi- 
gamtycznym biegu.

Makabl zorganizowała w ubiegłą 
niedzielę dwa biegi kolarskie. W pier 
wszym na dystansie 25 kim. zwycię
żył Lipecki (Naprzód) w czasie 48:10 
przed Pszennym I Pelowskm z Maka- 
bi. W drugim na 10 kim. pierwsze 
miejsce zajął Borónsztein przed Rutma 
nem i Pinkwaserem (wszyscy z Ma- 
kabi).

W finale rozpoczyna rauty Perkaust 
— coś koło 33 m., Heublein odrazu u- 
mieszczą chorągiewkę niemiecką koło 
linji 35 m„ Reuter wypuszcza dysk za
nadto ku górze, spada około 31 m. 
Ten sam błąd robi Copeland, która dliai 
wszelkiej pewności rzuty finałowe wy
konywała... bez obrotu. Trafia koto 
35 m. Konopackiej rzut się też nie u- 
daje, pada przy linji 35 mtr.

Wchodzi w koło Konopacka. Jest 
spokojna, skupia się cała — chce re
kordu. Rozmach szybki nadzwyczaj, 
obrót mały czeczotkowy, dysk leci bar 
dzo płasko, ale dzięki doskonałemu u- 
łożeniu w powietrzu, sunie daleko. 
Krótka chwila oczekiwania — i pada 
hen zdała od wszystkich chorągie
wek — koło ostatniej linj’ 40 metrów.

Taki rzut musi zrobić efekt. To też 
. prawdziwy huragan oklasków, któ

rych przec eż publiczność rzutom ni
gdy za 'wiele nie daje, nagradza ten 
fenomentalny wynik. Rekord pobity 
jest napewno.® Zgadujemy tylko o. ile. 
Przychodzi kolej na Copeland. Tym- 
razem rzuca nie za wysoko, dysk idzie 
doskonale — pada koło 37 m.

W trzeciej kolejce Konopacka robi 
ostatni atak na czterdziestkę-— bez
skutecznie! Rzut jest zupełnie nieuda
ny.

Ostatnia chwila emocji. Szafirowa 
spodenki pokazuje nam zdaleka Cope
land. Potężny rzut z miejsca — dysk 
leci dobrze — ale do biało-czerwonej 
chorągiewki bardzo mu daleko. ’

Ostatni rzut Perkaus — i konkurs 
skończony. ; ‘

Pierwsze mistrzostwo Olimpijskiej 
marny!

Wynik ostateczny brzmi:
1. Halina Konopacka — 39 m. 62 cm. 

rekord światowy pobity o 44 cm.! Co- 
peland — USA 37 m 08 cm. 3) Sved
berg — Szwecja 35 m. 92 cm. 4) Re
uter — Niemcy 35 m. 86 cm. 5) Heu
blein — Niemcy 35 m 56 cm. 6) Per
kaus — Austrja 33 m. 54 cm. , „

Taką różnicą nie zwyciężył dotąd 
nikt ani na tej Olimpjadzie. ani na po
przedniej. ■
Sztandar polski na głównym maszcie.

Po chwili ochrypły megafon ogłasza 
„ceremonie protocolaire olimpiąue" <

— „Premierę M-He Konopacka —» 
Pologne..."

Biało czerwony sztandar podnosi się 
na maszt — obok niego z lewej strony 
mniejszy amerykański -- na prawo 
szwedzki

Niemiecka lub germamofilska publicz
ność holenderska wysłuchuje w mil
czeniu Mazurka Dąbrowskiego.

Tylko na trybunie zawodniczej na
szą triumfatorkę spotkało prawdziwie 
entuzjastyczne przywitanie.

Finał 100 m. dla pad.
Rosenfeld, Smith, Cook . (Kanada), 

Schmidt, Steinberg (Niemcy) i Robin
son (USA) — oto nazwiska kandyda
tek do tytułu najszybszej kobiety świa
ta.- - - ...........■.............-i ■ . ■ „il...

Pierwsza Smith robi .fafee-start Z 
kolei 2 false-starte robi Kanadyjka. 
Starter wyprasza ją ze startu. Biedna 
ofiara swioch nerwów płacze i tupie 
nogami ze złości. Po chwili los panny 
Cook spotyka N©mikę Schmidt, l

Piąty start jest bez zarzutu. Rozen- 
feld na pierwszych 40 m. zostaje ,wi 
tyle, dochodzi'dio czoła na finiszu, jed
nak nie jest w stanie wyrwać zwy
cięstwa Amerykance. jr

1. E. Robinson — USA — mistrzyni 
Olimpijska. Czas — 12.2. Rekord świa
towi! 2. Rosenfeld, Kanada — ‘3. 
Smith — Kanada. 4. Steinberg —, 
Niemcy. .1;

Szykowane już „Deutschiand . ‘Uber 
alles" znowu zawiodło. -

Finał skoku wdał.
Skoki finałowe odbywają się na in

nej skoczni niż seryjne — przed samą 
trybuną honorową.

Przy zwycięstwie utrzymuje się zwy 
kły Amerykanin Ham. o przepięknym 
stylu nożycowym.

Półfinały na 110 m. przez płotki.
Inszy półfinał: 1) Dye — USA 14.8 

— rekord światowy wyrównany.. 2) 
Gaby —- Anglja.

2-gl półfinał: 1) Anderson — USA 
14.8, rekord wyrównany. 2) Atkinsoń 
- Af. Poł.

,3-oi półfinał: Weightman — Smith, 
który trafia na moment fenomenalnej 
formy, już na 4-tym płotku Jest nói 
czole, potem zwiększa odległość i bez- . 
apelacyjnie zwycięża w wielkim sty
lu, wykazując c®»» 14.6 sek., lepszy o 
Jedną piątą sek. od rekordu świata, 2) 
Collier - USA.

Przedbiegi na 8000 mtr.

Chcąc zdobyć rekord światowy, 
badaj siłę twej sprawności chro
nometrami firmy „Lemani a^ 
Watch Co", gdyż one nigdy 

nie omylą.
Każdy sportowiec winien badać 
swoją sprawność chronometra
mi firmy „Lemania Watch 
Co", gdyż one są niezastąpione. 
Żądajcie we wszystkich specjał* 
nych składach chronometrów 

marki

Lemania Watch Co,
Lugrin S. A*

L’Orient et la Chaux
de Fonds (Suisse), 

G«n. Repr. na Rzeciyponp. PoInK.

MARIAN SIUDZIE
ul. Słowack!o^o 16, tel. 64>17

lumiereuougla
1 F. l U M Y.X, ;

' CUEMIkALW^' ,

1-sza seria. Purje (znany dawniej Jol
ko Alino Berg) prowadzi od początku. 
Doskonale trzyma się Łotysz Pietkie
wicz 1 Szwed Magnusson Ameryka
nin Lermond, który zdawał się być 
skazanym na wyeliminowanie, zdoby
wa się na wspaniały finisz 1 wygrywa»

Wynik: 1) Lermond — USA 15.02.6. 
2) Purje — Flnl. 3) Pietkiewicz —, 
Łotwa.. 4) Maginusson — Szwecja.

2-ga serja, Ritola prowadzi prawie 
od początku. Na ostatnich kolach E- 
kltif z dość dalekiej pozycji przybliża 
się do czoła i mija pierwszy celownik.1

1) Eklóf — Szwecja (15:07. 2) Ritó- 
la — ( Finl- 3) Kinniunen- — Finl, 4) 
Oddie—i W. Bryt.

3-cla serja. Początkowo wgrywa na
przód bez zastanowienia. Hiszpan' Pe
na. Po 3 kim. sytuaja. 'jest. już wyjaś- . 
ntona:' Nurml, Wlde, Smith i Anglik 
Johnstóri są na czele. ...

Nurml gna z Kohnem (Niemcy) w ko-' 
ta I myszkę. Przychodzi do mety 4-ty, 
o Jaki® 1½ m. przed wyczerpanym zu- 
pełnte Niemcem. .

Wyinłk: 1) Smith - USA 15.04. 2) 
Wid® — Szwecja. 3) Johnston’—W. 
Brit., 4) Nurml — Flnl.

Ćwierć finały na 200 m.
14sizy ćwilerćflmal: 1) Schiiller — 

Ntem, 22,0. 2) Cumm’ńgs — USA. 1
2-»l ćwierćfinał: 1) Legg — Ani, Pół, 

21.8., 2) GUI - USA,
3-ci ćwIcrćfMil: 1) Paddock — USA 

21A 2) Kugelberg — Szwecja.
4-ty ćwierćfinał; 1) Scholz — USA 

21.8, 2) Rangeley — Anglja. ., 
, 54y ćwierćfinał: 1) ,FHzj>aitr!cllf -w 
Kanada 22,Q. ,,2) Gomez — Meksyk.

D KUrtilg •- Mon..
21.6. 2) Williams — Kanada.'
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Płock. W ubiegłą niedzielę odbyły 
Się tu zawody kolarskie o mistrzostwo 
miasta Płocka. Tytuł mistrzowski zdo
był . Zawadzki (P.T.K.), przebywając 
przestrzeń 153 kim. w czasie 7 godz. 
5 m. 3 sek., 2) Płońskier (Makabi) — 
7.24., 3)'Gale-wslki (Makabi) — 7.37, 4) 
Grabman (Makabi), 5) Rajewski (P. T. 
K.). ;• Po-ziatem odbył się bieg na prze
strzeni 30 klm„ w któryim: zwyciężył 
ostrym finiszem Czarkowski (W.T.C. 
—- -Warszawa). wl godz. 9 m., 2). Ja
błoński (niesitoiwarzysizony) 1.9.3, 3) 
Rajkowski (P.T.K.) ■ 1 godz. 10 m.

Łomża. Ł. K. S. — 33 p. p. 6:4. 
Ł. K.: S w osłabionym składzie da je

BIULETYN Z CAŁEGO KRAJU
1 dworkiem. Mimo końcowej przewagi 1 zasłużenie. Znakomity bramkarz Un- 
Gwiazda nie zdołała zwydężyć z po- ji uchronił swą drużynę od większej 
wodu ambicji gry bramkarza TKW. porażki.
Sędziował nieszczególnie p. priof, Dunk 
horst.

Radom. R. K. S. — Czarni 6:3. Za
wody zaciętych rywali. Silna przewa
ga R. K. S. Obie drużyny grały ostro 
i zacięcie do ostatniej chwili. Sędzia
p; Bukowski.

R. K. S. II - Makabi 7:0. • Miste

prowadzić wojskowym 2:0, lecz po- 
wnii gra się -wyrównywa i cywile zdo- 
bywiają serję ■ bramek ■ przez. ■ Cieślaka 
(2), ;Kwieka>,. Stańczuka, Hrynkl-ewtaaa 
i Dąbrowskiego; dla -wojskowych 
strzelają Michoński (2), Klamiit i z z«r 
mieszania podbramkowe go..

Ł. K. S. 33-p. p. 25:17 Koszyków- 
ka. iŁ. K. S. odnosi ładny sukces, bi- 
jąc ■rutynowanego przeciwnika Sę- 
d-z ował p. chor. Bryg.

Łomżyński i. K. S. „Makabi" ba
wiąc'w. Kolnie, .•pokonał miejscową 
drużynę repr. 4:1.

Zawody pływackie urząd zonę stara
niem Ł.' T. WiośL dały wynik: 100 m. 
(z prądem Narwi) I Szeligoiwski, 11 
Śtański;-1500-m. '(z prądem) I Zarin, 
II Króie-wskL Turniej wioślarski wy- 
Erywają bracia Masłowscy pod ste
rem J. W-ejme-ra. •

Włocławek. TKS. I b. (Toruń) — 
Makabi (Włocławek) 0:1. Gra b. ład
na. Po pauzie przewaga Makabi. Sę- 
dlztował p. Dunkhorst, Gwiazda (Wiar 
s-zawa) — Makabi (Włocławek) 4:0 
<3:0). Goście okazali1 się drużyną 
zgraną, i ambitną. Bramkarz W-ałach 
b. dobry. -Makabi grała do pauzy b. 
słabó/a po przerwie mimo przewagi 
nic nlie. mogła zrobić' Makabi miała 
12-go: 'gracza w • osobie sędziego p. 
Dunk-horsta. . Gwiazda (Warszawa) — 
TKW‘0:0. Riękna gra drużyn. TKW. gó 
irowiałaitechnicznie i .fizycznie, nad prze

kl. B. Wynik zasłużony. •• Fatalna gra 
Makabi, szczególnie ziawiódł bramkarz. 
Sędzia słaby p. Domański.. .

Tur- (Wierzbnik) — Radomtanka 2:1. 
Mistrz, ki. B. Mecz niedokończony z 
powodu skandalicznego zachowania się 
graczy Tuna, Pomimo, że była już w 
W lerzbniku delegacja z Pod. Rad., w 
sprawie awiantur na tamtejszym boi- 
ku, Tu-rowcy nie raczyli się jeszcze u- 
spokoić. Co na to W. G. i D.? ,

Sokół (Kielce) — Barkochba II 10:0. 
Mistrz, kl. B. Druzgocąca przewaga 
zwycięzców.

Haszach-ar — R. K. S. II 2:3. Rado- 
mianlka II — R. K. S. (Przytyk) 17:01 
Sokół — Makabi (Przytyk) 1:0.

Częstochowa. Dn. 29 lipca odbyty 
się wyścigi kolarskie Częstochowskie
go Tow. Cyklistów na tras ę Kiednzyn 
— Kok-awa na dystansie 25 kim.

Zwyciężył w doskonałym czasie bio- 
rąc pod uwagę teren górzysty, usiany 
w -wiciu mliejscach kamieniami i pia
chem oraz przeciwny wćatr, wiełokrot 
ny zwycięzca biegów szosowych W. 
Bcrghau^on w. czasie 37 m. 30.5 przed 
B. Mikołajczykiem (41:45) i Popiwnia- 
kiem (48 m.). Funkcje startera pełnił

Sędziował p Mach Z Lublina słabo.
| Żyrardów. Mistrzostwo kolarskie 
Żyrardowa zdobył Boni (Ż. T. G.) 
przed Nowakowskim, Żurańskim i Aia- 
skiem. W porozumieniu zknmtetem 
W. F. i P.. W. magistrat żyrardowski 
przystępuje do' budowy, wtelikiego sta
dionu sportowego. .

Tomaszów. Z. T. G. S.;—■ Lech-ja 
2:1. Mistrz, kf. B. Z powodu nieprzy
bycia sędzego z Łodzi - mecz prowia-

dził p. Norymberski. - Bia foniebiescy 
przejawiają inicjatywę z miejsca; i już 
w pierwszych kilkunastu minutach- u- 
daje - im się zdobyć dwa' gole. ' Po 
przerwie kolejna. zmiana, przewagi. W
31-ej min,, sędzia przerywa ąrę. z po
wodu niesubordynacji. graczy.

Lublin.- Barkochba (Radom) K.
S. Plagę-Laśkiewilcz 3:1. Mistrz kl.
B. Gra nieefektowna i ospała, 
dizia p. Moniak.

Brześć nad ' Bugiem. Hakoah

Sę-

9
Baon Łączności 4:1. Decydujące za
wody o wejście dio kl. A Okręgu Po-

p. W. Wójcikowski.
Częstochowa. Wictorto Warta

MC CALAGHAM (IRLANDJA) 
jyydarl Yankesom zwycięstwo olimpij

skie w młocie.

3:1. Pierwsza połowa gry n'e inte
resująca. Po przerwie gra ciekawsza^. 
Zwycięstwo . Victorji zasłużone. Sę
dzia p. Egiersiki bardzo slaby a zara
zem s-tnonniczy na korzyść „Warty"., 
Victor ja — Turyści 2:0; Błyskawica— 
Pol. K. S. 4:2.

Śosnowlec. Świt — Makabi 3:1. Za
wody o mistrzostwo ki. A. Najlep
szym na bosku był śzmdt z Maka
bi. Kolejowy K. S. Katowice — So
snowiec 4:2. Zawody prowadził p. 
Kaizibucki dobrze.

Będzin. 73 p.p. — Będzin 6:1 (1:1). 
Bardzo silna drużyna 73 p. p. Katowi
ce, składająca się z picrwszoklaso- 
wych graczy śląskich rozegrała w u- 
bi-egłą sobotę zawody przyjacielskie z 
reprezentacją Będizina. zwyciężając ją 
w powyższym stosunku, bez zbytniego 
wysiłku. W drużynie wojskowych wy 
różnili się: Kucia. Pilorz. Rogocz. Rzy 
ciii ń i Macek. Bramki strzelili — Ku
cia 4. Rzychoń i Pilorz po jednej.

Dąbrowa Górnicza. Zagłębię — Czę
stodrawski K. S. 7:0. Zawody o mi-
st-nz. kl. A. Zawody stały pod zna
kiem zupełnej przewagi Zagłębia, nad 
bardzo pry-mitywnóe grającym C. K. S- 
em. Na powyższych zawodach uległ 
gracz Zagłębia Łukasiewicz wypadko* 
wi złamania ńógi. Sędziował p. J. 
LichtensteiiŁ

Wolbrom. Hakoach — Sarmata 4:0. 
Za wody o mistrzostwo kl. B. Na spe
cjalne wyróżn eniie zasługuje lewa stro 
nu ataku, Siwek I i Jankiewicz II. Za
wody prowadził, w zastępstwie nieo
becnego sędziego z Podkolegjum p. Z. 
Lich te ns tein. Powyższe zwycięstwo 
wysunęło Hak. na czoło tabeli w swej 
gr upie zdecydo wan i e.

Siedlce, 22 p. p. — Unja (Lublin) 3:1. 
Mecz o mistrzostwo kl. A. Lub. O. Z. 
P. N. Unja we wzmocnionym składzie 
mimo lekkiej przewagi technicznej go
spodarzy- prowadzi do przerwy 1:0 
Po przerwie gospodarze nadają grze 
bardzo silne tempo i wygrywają mecz

KUCK (USA), HIRSCHFELD (NIEMCY) I BRIX (U.S.A.).
fenomenalni miotacze kuli zajęli trzy pierwsze miejsca w.Amsterdamie prze

kraczając tak rzadko osiągane 15;mtr.

BoKs w domu
to zwykle ekspedycja karna 
Boks na ringu—to prawdzi
wy sport. A jako taki wy

maga odpowiedniej djety.
Czekolada dodaje sił ale nie 

wagi;

leskiego. Lfazotno się naogół z pewną 
wygraną wojskowych,- jednakże w me
czu tym Hakoah - pokazał grę, która 
odraizu zakwalifikowała ich do kl. A. 
Wojskowi osłabieni brakiem doskona
łego Stpiczyńskiegio nie mogli w ża
den sposób zdobyć się na przeprowa
dzanie ataków. W Hakoah u na szcze
gólną uwagę zasługują obrońcy a z 
nich przędę wsizystkiem Samurin. Ei- 
zenberg lewy łącznik odznaczający się 
silnymi i pewnymi strzałami. Reszta 
również bez zarzutu. Sędziował do- 
skonaile p. Wołoszyn. W. K. S. 82 p. 
p. — Jutrzenka 2:1. Zawody o-mi
strzostwo kl. A. -Cały czas przewaga 
techniczna1 Jutrzenki, która gra' z'wia-- 
trem. W 15-ej m. Jutrzenka;zdobywa 
Z’ przeboju bramkę prżez Wołoszyna i 
wyink ten utrzymuje do 80 -m. gry.'Tu 
dopiero wojskowi za. wszelką ■ cenę 
starają się- choć wyrównać. 1 Przepro
wadzają ■ szereg1 ładnych, ataków» z 
których 2 zostają’ uwieńczone bramka
mi. . '■

Wolkowysk.' Reprentacja L'idy — 
Przyszłość 2:0 (1:0). Słabe tejnpogry 
spowodowane gorącem. Wyróżnił się 
obrońca Wojciechowski z; reprezen
tacji. • ' ... -'i .< |.

■Żawiody rewanżowe; między-.terni 
samemi drużynatppwkończły s’ę'zwy' 
cięstwem Lidy, „w. stosunku 5:3 (2:2). 
Przyszłość grała-:lepiej prawie o 'kla
sę od' reprezentacji a wynik'należy 
zawdzięczać niedyspozycji strzałowej 
dobrego w polu ataku „Przyszłości". 
Wyróżnił się -Wojciechowski z repre
zentacji . oraz 'Matwiejczyk z „Przy
szłości". ■ • -i - • ■ 1 । । !

Sejny. Makabi (Suwałki) —24 Baion 
KOP.'4:4 i Makabi (Suwałki) — ■ Ama
torzy 5:0.
"Makabi suwalska bawiła w sobotę i 

w niedzielę w. Sejnach i zademonstro
wała, ładną .i produktywną •_ grę. W 
pierwszym dniu mecz' był. b. ciekawy 
r obfitował w- emonćjonujące .momenty. 
Makabi przeważała i zasłużyła ( na 
żwyćiętwo. Wójskowi wyrównali ’ w 
ostatnich minutach z 2 karnych. /Dla 
M. bramki -zdobyli Kwas (2) i Fink II 
(2). Dla KÓP.: Sas (3) i Wiśniewski 
(1). Sędziował wzorowo p. Smoliń
ski ze Suwałk.

W drugim dniu zaznaczyła się przy
tłaczająca przewaga Makabi, którą 
prześladował jednak nadzwyczajny 
•pech. Amatorzy ograniczyli ię li tyl
ko do akcji defensywnej. Bramkami 
podzeWli się: Kwas (2). Fink II (2) i 
Wysock. Sędziował słabo p. Sas z 
Sejn.

Kobryn. Hasmonea Sportowiec 
(Brześć) 6:2. Pierwsze minuty . gry 
wróżyły ten wynik.... lecz na nieko
rzyść HasnnoneL Sportowiec uległ 
własnemu tempu gry, co zupełnie u- 
miejętnie wykorzystała Hasmonea, 
strzelając bez nadmiernego wysiłku 6 
bramek. Zasługę przypisać należy a- 
takowl, a szczególniej środkowej trój
ce: Wcrchowskl, Siemiński i Chajkin, 
ataiż .. WńriilltowK
SędztóWal p. Rode. .

Grodno? Dalsze "roizśrywkł’ o1 m'?- 
sfirzostwo Podokręgu Białostockiego 
dąły następujące wyniki: Makhbt o- 
siągnęła jeszcze 2 punkty, -wygrywa
jąc valkover z 41 P. p. WKS. 76 !p.- p. 
w rezerwowym składzie zwyciężył 
Kraft 4:2.

Ostrów Wlkp. Rewanżowe zawody 
teinniisiowe między „Concordia" kępiń
ską, a „Venetia" w Ostrowic zakoń
czyły się powtórnem zwycięstwem o- 
strowskiej „Venetii" w stosunku 3:0. 
Poszczególne wyniki przedstawiają, się 
następująco: Świderski T. (V.) —

Fege (C) 6:3, 6:2; Tynakowiski (V) — 
Wyderkowski (C) 6:2, 6:1; świder
ski Wł. (V) — Hącia (C) 60, 6:1; Pie
czyński (V) — Słowik (Ć) 6:3, 4:6, 6:6

(gra z powodu ulewnego deszczu nie- 
ukończona). Zwycięstwem tern po
twierdza „Venetia" opluję czołowego1 
klubu tennisowego w Wieikopolsce po 
łudniowej.

W nowourządzonej pływalni odby
ły się pierwsze zawody pływackie» 
które cieszyły się wielk>em zaintere
sowaniem, tak ze strony publiczności, 
jak i ■ zawodników. Wyniki, jak na: 
początek, zadawał niające.

I tak w biegu na 100 m. styl. klas. 
1) Szlachta w czasie 1 min. 47 sek., 
300 m. styl. dow. Płończykt 4 min. 50 
sek. i 4 5; 50 m. nawznak Płończyńsiki 
51 sek., w skokach Talarczyk z „Ve- 
netii" uzyskał 1 miejsce.

Wyniki pań są następujące: w b'egu 
na 50 m. syl. klas. 1 miejsce zdobyła 
Jankowska w czasie 1-mm. 3,2 sek., 
200 m. styl. dow. Bauerówna 4 min. 
15 sek., w skokach Heinrichówna 
(wszystkie z Gimnazjum . Żeńskiego).

Leszno. Mecz towarzyski piłki noż
nej' B klasowych drużyn „Kania", Go
styń — „Jutrzenka", Leszno zakończył 
się wynikiem 2:0 na korzyść „Kani1".

Kościan. „Potonja" (Leszno) — „R. 
K. S.“' (Rawicz) 7:0. Rozgrywka o 
mistrzotswo klasy B na neutralnem 
boisku przyniosła wysokie zwycię
stwo faworyta —. Polonji.

Tarnów., Z. M. S. —. Jutrzenka II 1:L 
Zawody o mistrz, kl. C. Jutrzenka do 
powyższych zawodów wystąpiła 
wzmocniona kilkoma graczami pierw
szej drużyny i temu zawdzięcza wy
nik remisowy.

Przedmecz Tarnovila III — Jutrzenka! 
III dął' wynik. 1:1.

Narybek ■ TarunovH przedstawia się 
wcale dobrze i rokuje dobro nadzieje 
na przyszłość.

Wrzeszcz. Odbył się tu mecz lek
koatletyczny AZS Gdański Staro
gardzki ■ KS, zakończony zwycięstwem 
wyniki: 100 m. f 400 m. — Dn^nkOw- 
ski 11:6'1 56.2, .200 m..— Pawłowski 
24 4, 800 m. Dymalski 2:18.6 wdał, 
'1 Ja i dysk— Dzwónkowski 619, 10,58 
i 33,90, 4x100 m. — AZS 49.2, wwyż 
— Friedier 154, tyczka — Saut ter 307,

NOSSIER (EGIPT).;
egzotyczny zwycięzca w, podnoszeniu 

. , ciężarów. ;

Najnowsze wizory-medali sportowych zaprojek-to-wainych w: przeważnej większości przez art-ystę-rzcżbiiarza 
Jana Maletę, twórcę nagrody-rzeźby, zakupionej przez „Aeroklub" na rałd powietrzny Małej Ententy

Medale, które wiidzlmy na Ilustracji, są do nabycia w tych składnicach sportowych, którym powierzyła’ 
sprzedaż, Pierwsza • Krajowa Fabryka Medali i Nagród Sportowych», A. Nagalsklego w Warszawie.

REPREZENTACJA POLSKA NA OLIMPJADZIE 
której całkowity ekwipunek dostarczony został przez firmę Składnica sportowa 

„S T A D J O N“ 
Warszawa, Królewska 31, tel. 155-81.

Czapki sportowe 
gubardinowe nieprze

makalne. Burberry 
Kraj.^zay^ od

Młodkowski
PI. Trzech Krzyży 18

„VITAL“ 
złiRKomn hyii do nnsnżu 

ŻĄDAJCIE WSZĘDZIE 

„IMPET»/ Nowy.«wlat70f 
oraz aldady apteczne.

Wybór aparatów fotograficznych 
od złe 20 tylko 

„nTo-iKiAr 
Warszawa, BielaóoKa 9 

tol. 88BeS7.
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